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Di wersy elski. 


Lwów. 24. września. 


Z bieżącym nowym rokiem szkol- 
nym rozpoczyna Uniwersytet lubel- 
ski szósty rok swego istnienia. Mi- 
nione pięciolecie (1918—1923) w dzie- 
jach młodej tej wszechnicy stanowi 
kartę niezwykie ciekawą i ważną — 
świadczy bowiem, jak instytucja tak 
potrzebna w społeczeństwie naszem, 
potrafiła wyrobić sobie w niem po- 
wszechne uznanie, szacunek dla swej 
pracy. Powołana do życia stąraniem 
Ks. Idziego Radziszewskiego, złą- 
czołiego na zawsze z nią dzięki bez- 
przykladnemu wprost jego poświę- 
ceniu, olbrzymieniu ukochaniu przez 
niego wielkiej idei, pomyślana na 
wzór tak licznych zagranicznych u- 
niwersytetów katolickich, była w 
Polsce nie pierwszą próbą utworze- 
nia uczelni wyższej prywatnej. 
pierwszą jednak próbą stworzenia 
wszechnicy o charakterze katoli- 
ckim, Jak w podobnych wszechni- 
cach katolickich zagranicznych, tak 
w uniwersytecie lubelskim ma roz- 
wiiać się idea katolicka, niczem nie 
Śktępow""", nie krępując jednak? 
także w ficzem wolności badań. Ce- 
lem Uniwersytetu lubelskiczgo wzmo- 
żenie zasad katolickich w społeczeń- 
stwie, przygotowanie wychowan- 
ków swych w tym kierunku. bv iako 
wierni wyznawcy nauki katolickiej 
pracując w różnych dziedzinach spo- 
łecznyci i narodowych przyczyniali 
się do podniesienia ducha katoli- 
ckiego w narodzie, pogłebienia mo- 
ralności, tak podupadłej w ostatnich 
kilku latach. 

Na razie jeszcze nic zupełny. ma 
Uniwersytet lubelski następujące 
wydziały: wydział teologiczny, pra- 
wa kanonicznego, prawa i admini- 
stracji i nauk humanistycznych. 
W bieżącym roku szkolnym otwicra 
Uniwersytet sekcje ekonomiczną. 
W obrebie poszczególnych wydzia- 
łów potrafili organizatorzy Uniwer- 
Sytetu skupić szereg pracowników 
oddanych z prawdziwem poŚwięce- 
niemi wzniosłej idei; wśród grona 
proiesorskiego napotykamy  nicje- 
dno nazwisko zapisane zaszczytnie 
w nauce polskiej. Z każdym rokiem 
nowo powstające katedry. coraz 
liczniejsze seminarja tworzone przy 
poszczególnych katedrach, statecz> 
nie rozwijająca się Biblioteka Uni- 
wersytecka Świadczą jaknajkorzyst- 
niej o duchu panującym w Uniwer- 
syttcie lubelskim. Z każdym rokiem 
wzrasta też liozba młodzieży akade- 
mickiej, grupującej się przedewszyst- 
kiem z Lublina i województwa lu- 
belskiego, garnącej się gorliwie do 
nauki, dobrze skladanemi egzamina- 
mi wykazującej, że plon pracy pro- 
fesorskiej nie idzie na marne, 

Obok zaziaczonei cechy. katoli- 
ckiej drugą 
weisytctu 


lubelskiego jest charak- 
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znamienną cechą Uni- | 


Wtorek, 25 Września 1923 r. 
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rożda strajku Generalnego we Lwowie. 


— 


Przyczyny strajku. 
miejskich, 


Strajk objął wszystkich pracowników 
— Gmina odmawia rokowań ze Strajkującymi. 


Groźby strajkujących. 


Lwów, 24. września. 

Pracownicy gminy m. Lwowa 
domagali się od dłuższego już cza- 
su regulacji płac i uchwalenia prag- 
matyki służbowej. W związku z ty- 
mi postulatami prezes Zawodowego 
Związku pracowników gminy in. 
Lwowa p. Hofiinan ogłosił z polece- 
nia prezydium tegoż związku kilka 
artykułów. w których skrytykował 
prezydium miasta, za co go też na 
podstawie  nieuchwalonej zresztą 
pragmatyki prezydium miasta za- 
suspendowało. Ponieważ p. Hoff- 
man fest pracownikiem elektrowni, 
przeto tramwajarze natychmiast za- 
strajkowali. Po konferencji ze strai- 
kuijącymi, prezydium miasta uw- 
zgledniło wszystkie ich żądania, 
przyczem cofneło siuspenzię p. Hoff- 
mana, pracownicy gininni jednako- 


woQż wystąpili z całkiem nowem! ża- ` 


daniami, kire zostaly ofrzucoiłe. 


"Wobec tego na zehranin chwalono 


generalny straik wszystkich praco- 
ad „AMOTYNA 20 GW 10 UMM 3TE gminnych. 


ter jego społeczny. Jest on typem 
uniwersytetu nieutrzyniywanego ko- 
sztem państwa, lecz Środkami pły- 
nącemi z ofiar społeczeństwa. Ten 
charakter zapewnia Uniwersytetowi 
jego niezależność, z drugiej jednak 
strony, zwłaszcza w początkach 
istnienia wytwarzał nieraz i wytwa- 
rza liczne kłopoty i trudności finan- 
sowe, które jednak dotychczas Uni- 
wersytet umiał szczęśliwie pokony- 
wać i zwalczać. dzięki ofiarności 
licznych przyjaciół jego, dzięki wiel- 
kiemu poświęceniu jego pracowni- 
ków. Wobec coraz większego roz- 
rostu Uniwersytetu. wobec szalonej 
dewaluacii pieniędzy wzrastają co- 
raz bardziej jego wydatki i potrze- 
by: dziś już nie wystarczy pomoc 
szeregu sympatyków, o utrzymaniu 
IJniwersytetu lubelskiego powinno 
myśleć całe społeczeństwo polskie 
«atolickie. Dostarczyć tej pomocy 
Uniwersytetowi za główne zadanię 
mostawiło sobie Towarzystwo Uni- 
wersyteu luBelskiego, w ten sposób 
zorgafizowane, że każdy chętny. ro- 
-zumiejący, istotę i znaczenie Uniwer- 
sytetu..móże "do należeć. Członko- 
wie Fowatgystwa dzielą się ta fun- 
datorów  dożywótnich, czynnych, 
wspierających i dożywotnich z 
wkładkami rocznemi 50.000, 2.000, 
5.000 i 5 złotych połskich. Im więcej 
:złonków będzie liczyć Towarzyst- 
wo Uniwersytetu lubelskiego, tem 
łatwiej i raźniej bedzie mogła po- 
stepować dalsza organizacja Uni- 
czzytelyą, (Skłauki członków Pzyś- 


TSA 


Dzieki zapobiegawczym zarza- 
dzeniom dyrekcji policii, nie zostaliś- 
my pozbawieni Światła, wody i ga- 
zu. Elektrownia, gazownia i zakła- 
dy wodociągowe obsadzone są poli- 
cią t wojskiem, 


(w Dziś straik pracowników 
gminnych trwa w dalszym ciągu 
Postulat przeniesienia inspektora 


Dreschera na imie stanowisko, zn- 
tał przez Prezydium gminy odrzu- 
cony. Ze strony Prezydium gminy 
inśormuią nas, że miasto wogóle nie 
będzie pertraktować ze Straikujący- 
m. a ci z roboiników, którzy nle 
wrócą do pracy zostaną wydaleni 
Że strony zaś robotiików iaformeią. 
że robotnicy beda twardo stać przy 
swoich npostulatach i przypuszczają. 


Że o ile gmina tych postulatów nie 
uwzględni dowie do strałku gei- 
rakiego we Lwowie. Jak z powjż- 


szych informacji wyka, grozi nam 
uduższy S 
poczyuła wszelkie zarządzenia w ce- 
lu utrzymania Światła gazu i wody. 


muie Sckretariat Towarzystwa, | ELE WNE ZZL Dak: T, 
blin, Uniwersytet). 

Do tej pomocy, nie chwilowej ic- 
dnak. ale  statecznej, wytrwałci, 
wzywamy całe społeczeństwo pol- 
skie katolickie. Chodzi o rzęcz istòt- 
nie wielka, o utrzymanie placówki 
narodowej. niezwykłe ważnej dla 
kresów, placówki tak pięknemi zgło- 
skami zapisanej iuż w przeciagu 
pięrwszegu pięciolęcia, o ASIA 
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pierwszej wszechnicy polskiej kato- 
lickiej. Społeczeństwo polskie katoli- 
ckic, tak gorliwie interesujace się 
sprawami Kościoła katolickiego, tak 
mu wiernie zawsze w iego doi nie 
doli oddane, powinno zroziinięć zna- 
czenie Luiwersytetu lubelskiego dle 
życia naszego duchowego; a do- 
wodem tego zrozumienia będzie tro- 
skliwe otoczenie go swoją opieka. 

Myśl suma utrzymywania zukła- 
dów naukowych niepaństwowych 
nie jest nowa: wystarczy tu wspem- 
nieć o owocnej działamości lowa- 
rzystwa Szkoły udowej w Malo- 
bołsce. Polskiej Macierzy Szkolnej 
w Królestwie, Macierzy Szkolnej 
Cieszyńskiei Stowarzyszenia Wwy- 
mienione, opierające sie w przewa- 
znei części na ofiarności społeczeń- 
siwa, jakże olbrzymie położyły za- 
sługi dla oświaty naszej. 

Nowością w  poruszonei przez 
nas sprawie jest utrzymanie pierw- 
szei wszechnicy polskiej katalickiej. 
której potrzebę każdy nienprzedzo- 
ny musi uznać. Od współpracy ca- 
łego społeczeństwa katolickiego pol- 
skiego zależv dalszy rozwój tei in- 
stvtucji: byłoby obiawem niezwykle 
smatiyvm.. wprost  zatrważającym, 
gdyby na bdzew Towarzystwa Uni- 
wersytetu lubelskiego nie odpowie- 
działy szerokie warstwy narodu czv- 
nem wielkim. ofiarnum. gdybe wsku- 
tek opieszałości naszej rozwój dal- 
szy wszechnicy lubelskiej napotkał 
przeszkody. Jakaż to bylaby radość 
dla wrogów Kościoła katolickiego! 

Oby to wezwanie do współpracy 
w wielkiem dziele katolickiem. naro- 
dowem, dotarło do iak najszerszych 
sfer społeczeństwa. oby zyskało 
wzniosłej idei Uniwersytetu katoli- 
ckiego dla dobra Kościoła i narodu 
jak największą liczbę przyjaciół i 
Golda 


Katastrofa w Dabrowie Górniczej, 


— 


Przyczyny katastrofy. 


Wielka liczba oflar. 


— Skuteczna 


akcja ratunkowa, — Pomoc Rządu. 


(Felegramy „Gazety Lwowskiej“) 


Katowice, 23. września. 


We czwartsk pod wieczór, dważ 
garnicy na chodniku wschodniej czę- 
Ścł kopalni Reden, na poziomie 170 
m., dokepaji się do Ściany, graniczą- 
oej z komora, dawniej już zamknię- 
tą, wydającą gazy. truiące. Sny 
wybuch dynamitu wyrwał otwór do 
komory, z któreża peczęły wydoby- 
wać się gazy, wydosthiac się na 
chodnik powietrzny i spowodowały 
pożar. O wypadku zdyyiadomiona 
natychmiast sztygara, kęóry nie- 
zwłocznie zaałarmowa! robotników 
+ rermpoczęła się walka z żywiołem. 
Z powadu braku odpowiednich przy. 
rządów do Xaszema ognia, gazy ob- 
ięty wkrótce całą kopalnię. Od zodz, 
1 88.3 "wydobyto 27 ofiar ka sad 


fy. Jedna osoba zmarła w szpiiak:. 
Liczba brakujących jeszcze nie u- 
Stafona. Nie rozpoznano  ieszceze 5 
ofiar. Ogólna nozba ofiar nie prze 
kracza 40, 

Właściwej przyczyny powstania 
pożari w kapalvi Reden w Dąbro- 
wie Górniczej dotychczas nie usta- 
icno. W akcji ratuzkowej brali u- 
Gział wszyscy inżynierowie. dozor- 
cy, sztygarzy i robotnicy kopalń sq- 
siednich -oraz  dotkniętei  wyvpad- 
kiem. Akcja ia była trudna, 2 powo- 
du ogarnięcia pożarem szybu doby- 
walnego i wyieżdzalnegu. tak. że 
główny dostęp musiał się skierować 
przez szyb powietrzny bez windy, 
| prz pomocy drabiiry. Wo medzieję, 
erudi widacznie nażaj zanla!; 


. 


złókalizowan, 


zdyż Sy 
iym. przestai Big e dym .i pło- 


mienie, Ponoc  oliurowafi rówiież 
górnicy góre M Pomoc ta na- 
razie okazali się zbędną 
Warszawa, 23, września. 
Natychmiast po utrzymaniu wia- 
domości z Datrówy (ró: niczej o ka- 
tastrofie w konuioi Reden, premijer 
Witos poiecii TES do Sie LINCE 
Będzinie nas nata daie: APTO- 
szę Pana Siarostę, aby radzinów o- 
fiar kataswoty w kopalni Reden wy- 
razi głębonie wspołczacie”. 
Minister przem. i iwuallu p. Szy- 
diowski połecii irz Svpniewskiern: 
z  duwsartatneniu górniczego Min. 
przem, i handiu, by wy.cchał do Dą- 
hrowy, celem zbadania na - miejscu 
roztiniarów ; psizyczy:y katastrofy. 
Równocześnie Minister pracy i 0- 
pieki społecznej porozumiał się z 
ingpektorem pracy p. Jallo w Da- 
browie, a Minister spraw wewnętrz. 
ze Starostwem w Będzinie, polecając 
niesienie pomiocy w asch ratunko- 
wej, «4 
DĄ | 


Ż komisii 6 natu. 

(ielegram „Gazety Lwowskiej“) 

Warszawa, 23. września. 

Na dzisiejiszem posiedzeniu sena 
ckiej komisji gospodarstwa społecz- 
nego, odbytem pod przewodnictwem 
sen. Średniawskiecgo, przeprowadzo- 
no dyskusję ogólna nad projektem u- 
stawy w przedmiocie zmian w de- 
krecie z dnia 8. lutego 1919 r. o spół- 
kach z ograniczoną odpowiedzial- 
nością. Referat nad tym projektem 
przydzielono sen. Dubowiczowi. Na- 
stępne posiedzenie komisji odbędzie 
się we wtorek, 25. bm. o godz. 10 
rano. 

Senacka komisja skarbowo-bu- 
dżetowa pod przewodnictwem sen, 
Adelmana, na przedpołudniowem po- 
siedzeniu przyjęła projekt ustawy o 
uposaženig, funkcjonariuszy pańsíwo. 
wysh i wojskowych. AW szystkić. 
wnioski, opracowane przez podko- 
misję. które w swoim czasie podali- 
śmy, przvięto z tą tylko zmianą do 
art, 16, że uposażenie przyznane 
zórnośląskin  koleiarzom, ma być 
także zapewnione urzędnikom cel- 
nym i pocztowym. 


re 


n 


vbem głów- 


„GAZETA LWOWSKA” 2 dnia 25. września 1923. 


Wieści z Wołynia. 


„Nędza mieszkaniowa na kreśich. — Budowa domów urzędni- 


czych, — Teatr na wsi. 


(Koresp. wł. 


Łuck, 21. września | 

Fatalne stosunki  wieszkdniowe 
na kresach wschodnich odbijają stę 
bardźu nickotzystme na żęciu fut. 
urzędników, u nuwęi, zak to stwier- 
dził nun. Kiernik, powodują. często 
ucicczkę uajlepszych sił na zachód, 
Dlatego też między urzędnikami tui. 
województwa nic brakło oduawna 
starań, ażeby w jakiś sposób roz- 
wiązać problem micszkaniowy. 

Obecnie, jak si dowiadujemy, 
sprawa ta, dzięki staraniom p. Wo- 
jewody Srokowskiego i usilnym za- 
biegom jego zastępcy p. Siedleckie- 
go, zbliża się do pomyślnggo roz: 
wiązania. Oto rząd zamierza” wy- 
dzielić z terenów leśnych, położo- 
nych tuż obok stacji kolejowej i let- 
niska Kiwerce (20 mi. koleją od Łu- 
cka) parcelki półlektarowe “pod 
budowę domów mieszkalnych dla u- 
rzędników. Warunki otrzymania 
ziemi są nasłtępuiące: Otrzymujący 
działkę ziemi urzędnik, zobowiązuje 
się wybudować dom mieszkalny w 
ciągu lat 3, zaś ziemia przechodzi na 
własność budującego. po spłaceniu 
wartości ziemi bez drzewa naipó- 
Źniej w ciągu lat 30. Drzewo znaj- 
dujące się na parcelce podlega osza- 
cowanit, a wartość jego winna być 
spłacona w ciągu pół roku. 

Z wiosną projektowana jest już 
budowa około 90 domków urzędni- 


[al 
Nieści z Gdańska. 


Z narad pofskich kupców i przemy- 
kj słow ców. i 
„Gazety Lwowskiej.) 
Gdańsk, 23. września. 
Na miesięcznem zebraniu polskich 
kupców i przemysłowców w Gdań- 
sku, między innemi sprawami po- 
ruszono również jako jedną z naj- 


*—(Telegrani 


bardziej palących kwestię strajku I 


„Gezety Łwowsk.*) 


la koszta hudowy ma udzie- 
każdemu bucdniaceniu kro- 
w pagu łat 30 
smiiy kosztory- 
tu także sumę 


ezycli N 
ks rzad 
j dytu na spłatę 
do wysokości SU% 
sowej, wliczając w 
należną 'za grunt. 
Sądzimy jednak, że przeprowa- 
dzenie tej akcji powinne obiać jakieś 
sohsorciim. któreby przeprowa- 
dziłn ią wedle jakiegoś systemu i 


iednolitego planu. 
* 


Edwardówka (Wołyń) 
we wrześniu. 

W naszej kolonji. położonej w 
pow. Dubieńskim zawiązał się pol- 
"ski. teatr staraniem miejsc. naiuczy- 
cielki p. Cięślińskiej., 

Teatr ma własny budynek. Pierw- 
«ze przedstawienie odbyło się dnia 
19. sierpnia. Szczególnie podobały 
się sztuczki, odegranc przez dzieci 
szkolne. 

Teatr ma zamiar dawać przed- 
stawienia co niedzieli i święta i zo- 
stał już zaproszony na występy do 
sąsiednich miejscowości. W razie 
dalszego powodzenia, mają iniciato- 
rowie zamiar utworzyć „Świetlicę“ 
z własną biblioteką. 

Tę kuliuralno-oświałową akcję 
kolonistów mnaldży iaknaśgoręcei po- 
witać. Życzymy iej gorąco powo- 
dzenia, 

[<< ONE O BÓG OBCO, OO ĖS a 
robotników portu gdańskiego. W 
szasię posiedzenia odzywały się 
głosy krytyczne o Gziałalności Rady 
portowej kiórasmieraalatwiła dotąd 
szeregu spraw- ważnych. -dła. kupie- 
ctwa polskiego. Na posiedzeniu wy- 
rażono życzenie, aby wyroby prze- 
mysłu gdańskiego zastapiły Polsce 
towary, importowane dawniej z 


Rzeszy. 
A 


, pieke w kwestiach religi 


Przed przyjazdem Prezytenta 
Rzeczyp spalitej do Wilna. 


(leltczyram „Qazetr Lwowskiej") 
Wilno, 23. września. 
W zwiazku z zamierzonym przy- 
iazdem dn Wilna Prczydenia Rzplíci 
adbyio się pod przewodnictwem de- 
legata Rzadu p. Romana zebranie 
Komitetu organizacyjnego. przy 
wsńćłudziale przeszło 51 osók ze 
sżystkich sfer społecznych. Wyło- 
niono ścisły Komitet. w skład które- 
go weszło 20 osób pod bovorowem. 
przewodnictwem gen. Fydza-Śmi * 
złego. prczydunta Pańkowskiego i 
delegata Rządu Romana. Do Komite: 
tu wybrano rektora Parczewskiego. 
ks. biskupa Michałkiewicza. arewhi- 
skupa prawosławnego l cadoziusza, 
nadrabina Rubinsteina, prezydenta 
sądu Suwmnarowa i kuratora vkręgn 


szkolnego .Gąsiorowsk iego, |; € 
ROZ 


l pobytu Mii, Głąńińskie(6 
na Wałyniu. 


(Telegram „iazitw ję: a ) 

i Łuck, 23. wrzęSna., 

Minister W. R. 10. P. Głybiń- 
ski przybył w dniu 21. bm. do Ków- 
nego. Już po drodze w Kiwercaclr 
powitali go Wojewoda ważyjtsii Su 
Srokowski i wicewojewoda Siedle- 
cki. Po powitamu na dworcu, Misie 
ster wspólnie z Wojewedą : Wice woa“ 
jewodą, Kuraroremi orszakiem, udał 
się do kościała, gdzie zgromadziła 
się młodzież szkolną. Wysłuchaw- 
szy cichej mszy Św. Munitsier poje 
chał, do soboru prawosławnego 
gdzie uroczyście powitało go du 
chowieństwo, młodzież szkolna i tłu- 
my publiczności. Protojerej wygłosi: 
podniosła” mowę, zapewniaiąc o lo- 
jalności ludności prawosławnej wo- 
bec państwa polskiego i prosił © o- 
nych. Od- 
prewadzony procesionamite do ra- 
«rv cerkwi Minister udat się na si- 
zyłacię szkół miejskich w asyście 
władz miejskich i generalnego Se- 
kretarza dra Dawidowskiego, po 
czem wyjechał do Zytynia. gdzie 
zwiedził kilka szkół powszechnych, 
Wieczorem wyjechał do Krzemień. 


MAURICE LEBLANC, 81) 


DEMON i KOBIETA. 


(Przekład z oryg. iiolony Przyjemskiej.) 


(Ciaz dalszy). 

Było to jednak wrażenie raczej 
przelotne i hypotcza  nieprawdopd- 
dona, których nawet dokładnie u- 
świadomić sobie nie zdołała. Tar- 
gaio ma coś bardziej przerażające 
so... Pojęła bowiein naraz, że skoro 
pal gotów, spólmicy kobiety i chiaq- 
ca, owce ugorzysk i grot potwory 
deinorkiczue, imusiały przedostać się 
na wyspę i zawiadnać Opactwem 
Zapewne musiano ponton prowizo- 
ryczy przerzucić w miejsce spalo- 
yego mostu... Są tu zaten panami — 
a w takun razie syn iej dostał sie 
mowa w ich szpony! 

Na myśl tę poczuła. jakby świe- 
ży napływ sił i porwała się naprzód 
co żywo. Hiegła teraz i ona z Kolei 
ścieżka, wiodacą wśród ruin, poro- 
dych błeszczami. 

erat e E == 
ko! wołała giostm. 
rającyn, zdala oznajmując 
się swoje, 

Dotarła tak do dmm. 

- Jedno skrzydło drzwi pozostało 


Franecz- 
rozdzie- 
zmiżanie 


o „atwartan, Pclmgła je i wpadła da 


przedpokoju, wołając, co sił jej w 
płucach starczyło: 

— Frantu! Franiu! 

Wołanie jej od góry w dół, po 
całym domu głośnem rozbrzmiewa- 


ło cohem, lecz pozostało bez odpo- 
| włedzi... 

-— Franeczku!.. Franiu! 

Wobiegła ua shody, otwarła na 
chybił trafil, jedne po drugich, 
drzwi pokoju jej syna, Stefana, Ho- 
noraty —- szukając.. Pustka! Ni- 
kogo! 


-- Franeczku, nie słyszysz mnie? 
Co się z tobą stało? Gdzieś ty? Mo- 
że ci się znów krzywda dzieje? Fra- 
niu! Odpowiedz, proszę! 

Wrócila do korytarza. Miała 
przud sobą drzwi od pracowni w. 
dHergen:ont. Pchneła je — i zavil- 
wiała się naraz. jak gdyby przed 
ma wizja wyrosła piekielna... Na 
środku pokoju stał człowiek z rę- 
koma na piersiach złożonemii, który 
— zdawało się -— czekał tam na 
tia.. A był to człowiek, którego jei 
wyobraźnia na myśł orzywiodia 
przed chwilą, zdy myśl ta potrąciła 
o wroga ici kobiete i chłopca. Trze- 

wrów -— potwór trzeci W ustach 
ztnartwiatycih ożyłu jednak groza 
i wstręt nieprzeparty. gdy ma nie 
proste wybiegły slowa: 

— Worski... Worski? 
Koniec tomu PEIWSZCZC... 


| 


. 


Część III. 
Arsene Lupin. 
ROZDZIAŁ I a: 


Bicz boży. 


Worski!.. Worski!.. Człowiek, 
którego wspomnienie przepełniało 
Weronikę wstrętem, rumieńcem 
wstydu oblewało twarz!..  Worski, 
zmora jej ciężkich snów —- nie u- 
mari! Ma go przed sobą -— oto we 
wiasnej jego. tyle jej nienawistnej 
postaci: tors silnie osadzony. glo- 
wa hardo wyrastająca z ramion — 
ręce jedna o drugą Założoiie... Z2- 
mordowanie szpiega przez towarzy- 
sza —- czy przyjaciela —- pogrzeba- 
nie go ua cmentarzu Fontaine- 
hleau, akt zejścia, dowody... wszyst- 
ko to zatem bajki, w dobrej — czy 
złe j— wierze rozsiewane! Jedno jest 
tylko prawdą, jedno rzeczywisto- 
ścią — straszną dla niej, potworną 
rzeczywistością: Worski żyje!... 

Żyje! Bylaby wszystko inne 
przyjęła ze zwykłą sobie dzielnością 
j energią — tego jednego przenieść 
umie mogła; to jedno ponad jej siły. 
I czuła w sobie moc stawienia czo- 
łą każdemu innemu wrogowi, byle 
nie temu — nie temu jednenu: bo 
Worski — to hańba. to dno występ- 


ku i poniżenia, to bezgraniczne 
zdziczenie. to w zbrodni system >) 
zarazem szał. 

A nadto — — — ten człowiek ją 
kocha! Twarz Weroniki goracym 
spłonęła rumieńcem. Worski roz. 
iskrzonym patrzał wzrokiem ua ob- 
nażoną jej szyję, ramiona, któryCh: 
nagość snicżna  przeświecała 290r; 
śród strzępów sukni, porozdzieranej 
w- przeprawie przez otwór podziert- 
nej celi. -Obejmował oczyma. po- 
chłaniał, brał w posiadanie tę na- 
gość bezbrońną jak łup, którego nic 
mu już wydrzeć nie zdoła. Nie poru- 
szyła się jednak, Nie miała pod ręka 


zasłony. którahy ją skryć mögla 
przed tem  spoirzeniem  brutalnem. 


Wvprostowała się tylko pod znie- 
wagą tej jego Żadz:. gromiąc go 
wzrokiem tak odpychujacym i tak 
bczdennej pogardv pełnym, že od- 
czuć go musiał iak policzek. bo mi- 
mowoli odwróci? oczy na chwilę. 

— Mójsyn! -— zawołała gwałto- 
wnie. Gdzie Franio; Muszę go wi- 
dzieć. 

— Nasz: syn jest mi Świętością 
— odparł z namaszczeniem, Nie po- 
irzebuje niczego Się obawiać ze 
strony własnego ojca. 

(C. d n). 


|a| 


ca, gdzie odbył się wspaniały bai- 
kiet, urządzony przez miasto. 

Wczora; przybył do Lncka Min. 
wyzna i ośw, publ, p, Głąbiński powi 
tawy na dworcu przez przedstawi- 
cieli władz, orgamizacji społecznych 
i młodzieży szkolnej. P. Minister u- 
dał się do katedry, gdzie był na 
Mszy św. następnie zwiedził sobór 
nokiowski, poczem udał się do wo- 
jewódziwa, gdzie udzielał posilu- 
chań. Na przeiówienie wygłoszone 
przez Biskupa Dubowskiego, iodine- 
go z ziemian i redaktora Zamaraic: 
wa p. Minister wygłosił dłuższe 
przemówienie wskazując na wielkie 
znaczenie kresów wschodnich dla 
Rapktej. Pan Minister odiechał do 
Kowla, gdzie zabawił 
dzień. 


——0———— 


Minister dr. Kiernik w Kowym 
SĄ ZU. 


(Telegram „Gazety Lwawskiej*.) 

Nswy Sącz, 22w en 
Z okaz. otwarcia mostu na Kv- 
misnicy p ybył do Nowego S;cz 
p. Min. Kiernik w towarzystwi 
Wo,ewcdy dr Gaveckieuo. Po u: 
roczystości | oŚwięcenia mostu p 
M nister przyął w ratuszu delega- 
cie mi jsc wych inztytucyj i st- 
w Tzyszeń, do któr.ch wygłosi. 
diuzs ą mowę przyjętą z en'uzja 
znem pizez zebianych. Następn'e 
ićb łu się śniadasie wydan prze? 
àomiiet o>ywat.lski, na którem p: 
przemów.enia h reprezentan ó 
miasta p. Minister podziękował z 
serdeczne przyję”ie, poczem o g. 
3 odjechał samechedem do L:ma- 


nowej. 
0 nn A j 


& nard i kubi 
l 


(Telegram „Gazety Lwowskief* ) 
Warszawa, 23. września. 
Wczoraj wieczorem w gmachu 
jejimowym odbyło się posiedzenie 
zarządu klubu P. S. Lọ na którem 
prezes klubu Dębski wygłosił refe- 
rat o sytuacji politycznej. Po refe- 
racie wywiązała się dyskusja, w 
której brali udział pp. Pluta, Erdman, 
Bobek, Bryl i i. Zebrani ośŚwiad- 
czyli się za zwołaniem Sejmu po 
15. października, ze względu na 
brak materjału dla prac plenum, co 
do koimisyj zaś, w szczególności co 
do komisii rolnei, zarząd kluou P. S. 
L. wypowiedział się za tem, aby o- 
brady komisji rozpoczęły się po 1. 
października. Szereg postulatów, u- 
chwalonych na dzisiejszern posiedze- 
niu, zostanie przez zarząd klubu 
przedstawiony Rządowi. 


Podwyższenie taryfy osobowej 
t bagażowej na polskich kole- 
jach państwowych. 


(Telefonem od naszego korespondenta). 
Warszawa, 24. września. 


Zapowiedziana nowa podwyżka 
taryf kolejowych! w Polsce stała się 
faktem dokonanym. Onegdaj ogło- 
silo Ministerstwo kolei żelaznych 
podwyższenie taryfy osobowej i ba- 
gażowei. które wchodzi w życie 
z dniem 1. października br. Wynosi 
ono sto procent w stosunku do ta- 
ryfy, obowiązniącci od 1. września 
br., a odnosi sie nietylko do stawek 
za przejazd osób i przewóz bagażu 
i przesyłek nadzwyczajnych. lecz 
wogóle do wszystkich opłat i nale- 
Żytości naprowadzonych w” taryfie 
(a więc i do przesyłek czasopism). 

Podwyżka taryfy towarowej 
zostanie niebawem również ogło- 


przez cały i 


„JAZĘTA LWOWSKA” z dra 25, września 1924, 


ŻE Spraw Rosji sowieckiej, 


Senzacyjne aresztowania, — Nowy zarząd 


polityczny czerezwy- 


czajii, — Układ walutowy niem'ecko-rosyjsi:i 


(Telegram „Gazety Lwowskiej”) 


Moskwa, 23. września. 

czerezwyczajka do- 
komała w ostatrich duiaci szeregu 
aresztowań, które wywarły nad- 
zwyczajne wrażenie. Między aresz- 
iowalpnH mają się znajdować oso- 
ny, zajnwijące wybitne slarowiska w 
rządzie sowieckim, Pewne wyja$S- 


Sowiecka 


niente przynoszą w tei sprawie 
„Izaviestja”, które nie podając ia- 
zwisk uwięziońych zaznaczają, że 


chodzi tu o pewną grupę osób, które 
łdarrowały zdradę stanu. 

Rada komisarzy hidowych za- 
wienrdziła cw ie 2 ika <> S państwowego 


Ronwencja hand'owa a hand'owa między + Mandydatuy do Rady Ligi" 
Polską a Belgią. 


(lelegram „Gazety Lwowskiej“.) 
Bruksela, 23. września. 
Min. spraw zagr. Yaspar, oraz 
Minister pełnoniocny polski p. So- 
bański wymienili w dniu ZU. Lm. ra- 
tyfikacię umowy handlowei zawar- 
tej w Brukseli 30. grudnia ub. r. po- 
między Belgią, Luksemburgiem a 
Polską. Umowa nabiera mocy obo- 
wiązującej w 15 dm po wymianie 
ratyfikacji  Jediiocześnie nastąpiła 
ratyfikacja konwencji bilateralnej do- 
tyczącej uregulowania pomiędzy o- 
bywatelami obu państw praw cywil- 
nych, wynikłych wskutek woiry 
Konwencja nabiera mocy obowiazu: 


lacej AW. paździen :ka br. 
== jae a 


Echa sprzwy Jzworzyny. 

(Telegram „Gazety Lwowskiej". A) 
Genewa, 23. września. 
Omawiając posiedzenie Rady Li- 
gi narodów, poświęcone sprawie Ja- 
worzyny, „łIribune Geneve“ pod- 
nosi słuszność i ugodowość stano- 
wiska rządu polskiego, który przy- 
ial kompromisową linię komisii de- 
limitacyjnei, podczas gdy rząd pra- 
ski trwa uporczywie przy swej nie- 
zrozumiałej nieprzejednanej podsta- 
wie, rdmawiając najmniejszych na- 
wet ustępstw w sprawie tego skraw- 
ka ziemi, który pod każdym wzglę- 


dem cięży ku Polsce. 
zzz 


d'raszny wybuch miny. 


(Telefonem od naszego korespondentaj. 
Warszawa, 24. września. 


(M.) Ww Marymoncie. w budynku 
mieszczącym łaźnię wojskową, na- 
stąpił wybuch miny systemu nie- 
imieckiego, napełnionej 3 kg. mate- 
riałów wybuchowych. Skutki eks- 
plozii były straszne: znajdujący się 
w wannie starszy Saper Drozdów: 
ski poniósł śmierć na miejscu, dwaj 
inni saperzy, Domałewicz i Kosiń- 
ski zostali tak ciężko ranieni odłam- 
kami bomby, że niebawem w szpi- 
talu zakończyli życie. Raniony zo- 
stał nadlo w głowę saper Perczyń- 
ski Wybuch uszkodził urządzenia 
łaźni. Dochodzenia władz ustaliły. 
że pot. Ruszkiewicz zamierzał użyć 
miny jako materiału do ćwiczeń 
przbnych. W irn ecchi chcąc rozła- 
dować mine, polecił trzymać a w 
wodzie przez dwie godziny. > 
potem rusznikarz Kosłński usiłow 
rozebrać minę przy pomocy ka 
i szydła. nastąpił wybuch, który 
pociagnał za sobą śmierć trzech lu- 
dzi 


` 


zarządu pofitycziego czerezwyýyczaj- 
ki z Irzierżyńskim jako przewodsi- 
czący u. 

Ludowy komisarz finansów So- 
koimków wrócił do Moskwy z Nic- 
miec, gdzie prowadził pertraatacie z 
rządem niemieckim w sprawie uzad- 
ma waluty sowietów, Sokolników 
jest przekonany, Że prawo z r. 1919 
wzbramiające przywozu waluty So- 
wieokiej do Niemiec, zostanie w 
myśl traktatu w Rapallo uchylone, 2 
w ten sposób koniiist walutowy bę- 
dzie załatwiony pomyślnie. 


kandydatury do Rady Ligi 
Narzdów. 


Danja opowiada się za kandydaturą 
Polski, 
„Gazety Lwowskiej“) 
Genewa, 23, września. 
Wybory do Rady Ligi Narodów 
odbęda się 27. bmi. Wśród kilkunastu 
kandydatów państw, które ubiegają 
sie o 6 miejsc w Radzie Ligi znaiduje 
się Polska i Czechosłowacia. 
Kopenhaga, 23 września. 
Prasa duńska komentuje przyja- 
źnie kandydaturę Polski do Rady 
Ligi Narodów. Organ finansowy 
„Börsen“ pisze: Uważamy kandy- 
jaturę Polski za a zupełje nzasadnia- 
ną, Oraz korzystną dla interesów 
luńiskich, ponieważ Polska jest naj- 
większą z pośród nowych państw 
i szczerze zainteresowana w prze- 
prowadzeniu traktatu wersalskiego i 
paktu Ligi Narodów. Narodowy 
dziennik „National Tidende“ pisze: 
Od czasu odparcia najazdu bolszewi- 
skiego, Polska prowadzi politykę po- 
kojawą i odbudowy Europy. Dania, 
połączona z Polską AU przy- 
iaźni i wspólnych interesów. z rado- 
ścią powita wybór Polski b, Rady 
Ligi Narodów. 


(Telegramy 


w 


Aorderca Diewińskicgo skazany 
na 8 lat więzienia. 


(ielegram „Gazeiy Lwowskiej".) 
Warszawa, 23. września. 
Po trzydniowej rozprawie w są- 
dzie okręgowym. zakończył się 
proces przeciw Władysławowi Ni- 
wińskiemu, obywatelowi ziemskie- 
mu który dnia 18. maia br. dokonał 
w Warszawie zabójstwa wiceprcze- 
sa Gł. Urzędu Ziemskiego śp. Ole- 
wińskiego. Sąd wydał wyrok. ska- 
zuiący Niwińskiego na pozbawienie 
praw. oraz 8 lat ciężkiego więzienia. 
zasądzając równocześnie "na rzecz 
rodziny zmarłego powództwo cy- 
wiłlne w wysokości 143.900.000 mk. 
z EE 


Pożegnalny telegiom Butgarów. 


(Telegram .Gazety Lwowskiej.) 
Warszawa. 23. września. 
Minister spraw zagranicznych o- 


trzymał następriąca depeszę: O- 
puszczając ae” Zojskę, wyra- 
ZAMY NASZ zach avt rad povez 
kulturalna i gospodarczą pracą pol 
skiego AAA i narodu. ora? po- 
uziekowanie 2a <suracczne i mnie 
przvięcie, jakie spciksio  przeusiee 


wicie bułga:skiej inteligencii uczesi 
ników wycieczki Pade.. A ow: 


i Manei 


Przed przybyciem doradcy 
finansowego. 


(Telegram „Gazety Lwowskóei*.) 
. Warszawa, 23. września, 
W Prezydium Rady Ministrów 
odbyla się konferencja w zwiazku 7 
zapowiedzianym na 5. października 
przyliazdem do Warszawy  augiel- 
skiego doradcy finansowego p. Youn- 
ga Hiltona. Urządzeniem biur po- 
trzebnych p. Youngowi oraz dobra-. 
niem mu współpracowników zająć 
się ma Min. skarbu oraz przemysłu 


i handu, 
z ma 


aà ceza kupców i przemysł, 
nustrjachich do olski. 


(Telegram „Gazety Lwowsktej”.) 
Warszawa, 23. września. 
25. bm. przybywa do Polski wy- 
cieczka kupców i przemysłowców 
austrjackich. W wycieczce wezmą 
udział przedstawiciele wiedeńskiej 
Izby Handłowej, centralnego związ- 
ku przemysłowców austriackich, 
korporacii kupców wiedeńskich. Pro- 
wadzić będzie wycieczkę austrja- 
cki minister przemysłu i handlu, — 
Wśród przyieżdżających znajdować 
się będzie równicż generalny dy- 
rektor poczt austriackich, który 
przyjedzie celem zawarcia umowy 


pocztowo-taryiowej z Polską. 
O cO 


Na drodze porozumienia m dzy 
Włor ami a Jugosławią 


Propozycja Włoch. — W zamian za 

suwerenność Jugosławii w porcie 

Baros, Rijeka ma być włączona do 

Wioch. — Projekt aliansu wojsko- 
wego i politycznego. 

(Ielegram „Uazcty Lwowskiei*,) 

Rzym, 23. września. 

Rząd włoski zaproponowal rza: 
dowi jugosłowiańskiemu uznanie s" 
werenności Jugosławii w porcie Ba- 
ros i nad deltą, w zamian za włą- 
czenie Rieki do Wloch. Nadto zapro- 
pórował utworzenie ścisłego aljan- 
su wojskowego i polityczicgo. 

Do optymistycznego nasiro u pa- 
nującego tu w sprawie różnic pomie 
dzy Włochami a Jugosławią przy- 
czynił się w znacznej mierze list. 
nadesłany przez Pasicza Mussoli- 
niemu. List Pasicza nie zawiera 
żadnych konkretnych propozycji w 
sprawie rozstrzygnięcia problemu 
Fiume, icdnak sfery rządowe wło 
skie widzą w nini akt dobrej woli 
który potrafi być należycie oceniony 
przez Mussolini'ego. 


Niemcy przed dzcpz'ą w sprawie 
Ruhry. 


(Telegram KE * Lwowskięj" ) 
berlin 23 wr zŚ ia, 


Decyzja w sprawie Ruńry o- 
czeriwan? tu jest najnóżniej w po- 
ni:działek. Wszystkie niemal siron- 
nictwa zebrały sią w Rsichstagv 
aa posiedzenie celem omówievia 
sytuacji, Partja narodowosni' miecka 
postanowiła od poniedziałku nie 
opuszczać gmachu Reich tagu, by 
pozostawać w gotowości p:parcia 
swej decy ji. 

Konferencja prem'erów pańsiw 
związkowych w sprawie Zagłębia 
Ruhry uchwaliła, że bedzie popic- 
rać polityt e kanclerza Swesemanna 
"od tym jedrak warun :icm, że nie 
będzie ona uchybiała honorow' 
Rzeszy. 

Syndykaty robotnicze w Zagłę- 
bis Ruhry ogłosiły, Że całkowicie 
popierać będą akcję rządu Rzeszy 
w kierunku zaniechania biernege 


oporu 
. gr" 


o OR | > 
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Dpe o 


Wrzenie w Hiszpanji. 


ISądy w jenne. — Grożba nowego 
przewrotu ? 
Gazety Lwowskiej”) 
Madryt, 2, „rześnia 
Na podstawie dekretu wprowa. 
„dzone zostają sądy wejeane na ca. 
Hym obszarz: państwa. 
Jeden z przywódców partji ra- 
' dykalnej Postana, cświadczył, że 
nadzieje pukładane w Primo River: 
zawiodły i że rząd jego doprowa- 
dzi niewątpliwie da nowego prz. - 
wrot, Postana dodał, że w razie, 
g'yby obecny rząd naruszył w 
czemko:w,ek prawa ochrony pracy, 
robotnicy w Hiszpanji porz; cą swe 
dotychczasowe reutralne stanowi- 


ske wabec rzadu, 
a u 


2 prac Ligi Narodów. 


wzmocnienie autorytetu Ligi. — 
Zakończenie dyskusii nad działalno- 
ścią Ligi. Królestwo Heddżasu 
kaudydatem na członka Ligi. -- 


E Telegrain 


iPrzyijęcie układu gwarancyjnego. - 


Zakończenie prac. 
(Telegram ..Gazetv Lwowskiej*.) 
Genewa, 23. września. 

Zgromadzenie ogólne zakończyło 
dyskusję nad działalnością Ligi Na- 
rodów za rok ubiegły.  Malaradża 
Nawanagaru wyraził nadzieję, że po 
zakończeniu koniliktu włosko-gre- 
ckiego, Włochy, również uznaią 
kompetencję Ligi Narodów. Liga. bę- 
dac ostoją małych państw, pozosta- 
nie iluzją, jeżeli wielkie mocarstwa 
nie zechcą ponieść ofiar. potrzeb- 
nych do podtrzymania jej autorytetu, 
Po przemówieniu Wirtemberga 
„(Szwecia), dyskusję na działalno- 
ścią Ligi zakończono. Zgromadzenie 
przyjęło bez dyskusji raport komisii 
komunikacyjnej i tranzytowej. O- 
brady odroczono. 

Królestwo Heddżasu złożyło w 
sekretariacie Ligi Narodów wniosek 
o przyiecię do Ligi. 

Komisia Ligi Narodów dla spraw 
rozbrojenia przyjęła wczoraj w 
pierwszem czytaniu układ gwaran- 
cyinv. 

Większość  koimisyi ukończyła 
prace. Zamknięcie Zgromadzenia 
spodziewane iest w końcu przvszłe- 
go tygodnia. 


„GAZETA LWOWSKA” z dnia 25, września 1923. 


Lkwidacja konfliktu włosko-greckiego. 


Sprowadzenie zwłok pomordowanych. — Pokojowa internencj 
delegata japońskiego. — Ewakuacja Korfu rozpoczęta. 


(ieiegram „Gazety Lwowskiej.) 


Rzym, 23. wrześŚnią. 
Przybyły tu zwłoki oliar, zamor- 
dowanych w Janinie. Na dworcu o- 
czekiwali przybycia zwłok rodzina 
królewska, prezydent Mussolini, o- 
raz rząd w komplecie. 
Ateny, 23. września. 
Nieporozumienie, wywołane ża- 
daniem delegata włoskiego, wysła- 
nia na terytorium am ża wew o CREET karabi- 


fułgorja w walee 2 hamuni |= Se zywa oz w walce z komini- 
stami. 


Przebieg walk — Stan obląże la. — 
Gab net podał się do dymisji. 
(Telegram „Gazety Lwowskiej.) 

aul a., zó wiz «nA, 

Niepokoje wywołane przez komu- 
uistów w okolicy Starej Zagory,Czi-- 
pan i Nowej Zagory, zostały stłu 
imione przez władze i przy wspó- 
działaniu ludneści, która dopoma- 
gała do tłumie ia rozruchów i ści- 
gała grupy komunistów, chronią e 
się po wsiach, W miej cowości, 
Czipla, Cnina i Czejnowa jakoteż 
w czterech innych miasteczkaci: 
okręgu Kazanłk, grupa konuni- 

uów w liczbe nie więcej niż 300 

Fidzi ogłosia republikę sowiecką 

Oliziały wojsk załogujących w 

tych mi jszowościach, przywróc ły 

porząd: ‘k, Komuniści uciekli w» 

góry. W st licy panuje ład i pr- 

rządeń, 

Car Borys przybył do Esksyno- 
gradu. celem podpisania dekretu 
co do sądów doraźivch, rozwią- 
zania Izby i rczptsą:ia nowych 
wyborów. Prezydent Zanko! wre 
czył królowi prośbę o  dymis;ę 
gabinetu, 


e 


Kronika telegraficzna. 


— Milan Raic. + TOR wykonał za- 
mach na Pasicza. został zasaczonv na 


20 lat więzienia. 


nierów, dla zapewnienia bezpie- 
czeństwa kurjerom włoskim, czemu 
sprzeciwiły się władze greckie, za- 
żegnane zostało dzięki iuterwenci 
delegata japońskiego. 

Ewakuacja Korfu przez wojska 
włoskie została rozpoczęta. Artyle- 
via została z powrotem załadowana 
na okręty. 


— W Serbii wvbuchłe rozruchy po- 
dobne do rozruchów w Bułgarii. kiero- 
wale przez komunistów. którzy ztnie- 
rzaiją do obalenia rządu i monarchii. 

-= Do Belgradu przybył książę Piotr, 
najmłodszy syn zmarłego króła czarno- 
górskiego Mikołaja. Książę Piotr został 
przyjęty przez króla Aleksandra na au- 
dienci Wizyta miata ay dowadem. 
zakończenia walk między obu dynastia- 
mi. ponieważ książe Piotr był wysu- 
wany przez czarnogórskich separaty- 
stów, jako pretendent do tronu. 

— Minister spraw wew. Rzeszy wyda! 
rozkaz odszukania i wydałenia z granic 
Rzeszy Jakowlewa, zabójcy rodziny 
carskiej. 

—W Bulgarji mial wczoraj wybuchnać 
strajk generalny kolejarzy i pocztow- 
ców. Partia komunistyczna wydała do 
wszystkich robotników manifest, w któ- 
rym wyzywa do przyłączenia się do 


strajku. 
aa a 


G czeskiej kuźni sensacji 
politycznych, 


(Telegram własny „Gazety Lwowskiej") 
Praga, 23. września. 

(L). Z Budapesztu dochodzi tu 
wiadomość, że hr. Juljusz Andras- 
sy, hr. Mikoła; Szechenyi i biskup 
« Stein Am Anger hr. Mikos udają się 

z końcem bieżącego tygodnia do 
cekscesarzowej Zyty, przebywającej 
w Hiszpanii, gdzie odbędą się wa- 
żne narady z ekscesarzową i ba- 
wiącym tam hr. Albertem Apponyi. 
Ze strony austriackich monarchi- 
stów ma wziąć. udział w naradach 
h. min. krewny Czermnina — hr. Czer- 
nin. Przedmiotem obrad będzie u- 


assess ZZ ||| OE 
zgodnienie planów pomiędzy au- 
strjackimi a wygierskiini monarchi- 
stami w przygotowującym się Za- 
machu monarchistycznym w obu 
krajach, 

Dodać nałeży, że pogłoski te roz- 
siewa urzędowa prasa czeska w 
ślad za wiedeńskim bolszewickim 
„Abendem*. Przytem publikuje się 
to w czasie. gdy w Genewie oma- 
wia się sprawę zbrojeń Malej En- 


tenty. 
a 


Nome pattwyzii, 
Z POSIEDZENIA RADY M EISK 
Przeciw przeniesieniu zarządu Ban- 
ku Przemysłow. do Warszawy. 
Pożyczka. — Podwyżka podatku od 
lokalów. -— Tramwaj. Światło, gaz 
i woda podrożały. 
Lwów. 24. września. 


(nig). Przeniesione wyjątkowa 
z czwartku na sobotę posiedzenie 
Rady tusiejskiej,j odbyło się pad 


przewodnictwem wiceprez. dr. Stal- 
la. Na perządku dziennym były pra- 
wie wyłącznie sprawy finansowe. 
Ptzedtem wniesiono dwie inturpe- 
łacie. 

R. Terenkoczy podniósł. że Polski 
Bank Przemysłowy zamierza prze- 
nieść siedzibę głównego Zarządu do 
Warszawy, co byłoby szkodą dla 
interesów gospodarczych Lwowa. 
Mowca przedłożył wniosek nhagłv, 
by poczytrić kroki, przeciwdziałasą- 
ce teniu zamiarowi. co jednogłośnie 
uchwalena. R. Szafrański przedsta- 
wil memorja? Stow. przetńiysłowe- 
go kcm. maistrów kamieniarskich, 
które skarży się na upadek tej ga- 
tezi przemysłu, oraz na liczne u- 
trudnienia jego rozwoju. iak np. od- 
rzucanie przez departament techni- 
czny magistratu proiektów pomni- 
ków. wykonywanych przez facho- 


Fabryka cukrów, czekolady 
biszkoptów i wafli 


poszukuje przedstawiciela 


na Lwów i okslicę. 


Zgłoszen a: Częstochowa, Ko- 
ściuszki 19 a Władysław Weber. 


R w w 
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ELMA. 


Pod niebem Nipponu, 


Notatki z podróży niedawnej. 
(Ciąg dalszy). 

Kwarantanna wreszcie skończo- 
ma: wolno nam okręt opuścić. lonia 
tego miasto Tsuruga tętni radością, 
odświętnie przybrane w chorągwie 
i sztandary na cześć eskadry wojen- 
nej, która do portu jego zawinęła. 
W wąskich ulicach tłoczy się lud- 
ność i wzrokiem podziwu ogarnia 
dzielnych swoich marynarzy, którzy | 
też w pełnem poczuciu wywierane- 
go przez się wrażenia kroczą z po- 
wagą i zawrzymujac się w skiepach, 
czynią niezbędnę do dalszej drogi 
zakupy. Szukam napróżno nieodzow- | 
nej podobno w większych skupie- | 
niach japońskich dzielnicy, o której | 
fama tyle głosi złego, gdzie to alko- 
hol zwlerzę ludzkie spuszcza z łań- 
cucha rozsądku i woli: dostrzegam 
zaledwie nieliczną grupę marynarzy, 
raczących się spokojnie czarkaini 
„sake“ (iap. napój z ryżu sporządzo- 
ny). Skinąwszy na „djina“ każę mu 
wieźć się na dwotzec: droga prowa- 
dzi szlakiem rozległych ogrodów, z 
„których krasą kwiecjstą idą w za- 


"wody jaskrawe kimona „„mousme”, 


ku miastu spieszących, 


Ciężki, masywny, amerykańskiej 
architektury dworzec szpeciłby 
przystań małowniczą. gdvb; go do- 
bry smak autachtonów nie był u- 
mieścił zdala od centrum Tsurugi u 
skraju lasów. które swym cieniem 
łagodzą nieco szablon jego budowy: 
Jak anachronizm jaskrawy odcina 
się od tego zuirammodernistycznego 
tla większość podróżnych, zalegają- 
cych dworzec: wpóźnagich wieśŚnia= 
ków o czarnych, twardych, krótko 
przyciętych włosach, które nieczęsto 
spotytrać się muszą z grzebieniem, 
kupców, ginących w szerakich fał- 
dach płaszczy. sięgaiących aż po zie- 
imię, skromnych robotników w par- 
cianych kapotach, plecionka z lyką 
przepasanych. Lecz oto i bogacze w 
zasobnych kimonach: niestety, fil- 
cowe moloniki anachroniznią znawu 
lokalny koloryt ich stroju. odzierając 
z nich, podobnie iab czapki dżokiej- 
skie studentów, urek  egzotyzmu. 
Świadczą też o postępowości Japo- 
nji dzisiejszej zastępy oficerów, 
przepisowo ohbciśnietych mundurami 
khaki. Przyznać należy, iż tylko ci 
ostatni noszeniem obuwia wyłamują 
się od zwyczaju: reszta publiczności 
holduje saudałom — piebs nosi ro- 
dzaj sabotów: skórzanych lub drew- 
nianych — łoż peron cały roz- 
brzmiewa suchym ich grzechołem. 


| 


Wiezie mas nie express żaden, lecz 
aki$ pociag lokalny, czyniący raczej 
wrażenie elektrycznego tramwaju. 
W szybkiem jednak tempie unosi 
nas poprzez pola ryżowe rmią zie- 
lona okryte. Patrzę po towarzy- 
szal podróży, wśród których przy- 
kiwa mą uwegę zwłaszcza płeć na- 
dalma. Niczcm-to laleczki miluchne i 
zabawne, o oczach roześmianych i 
ustach snie znaczonych karmiisem, 
dziwnie niepokojącym kontrastem 
odbijających od  bładości twarzy, 
iak maska clowna osypanych pu- 
drem na hialo Niektóre z nich u- 
mieściły sobie maleństwa swole 
1a plecach ponad „obi*, okazałą ka- 
kardą opaski, ujmującej suknię w 
stanie. Kołyszą też swój słodki cię- 
żar nieusłariamn chyleniem się w u- 
przeinych ukłaonach. których nie 
szczędzą otoczemu. Przy nich męż: 
czyźni — poważni, udrapowani w 
kimona, zaciągają się dymem jasne 
go tytoniu. A wszystka Ssiędzi pod- 
winąwszy rogi pod faldy szat szc- 
rokich, co daje przedzialawi calemu 
wywląd zbiorowiska kadłubów, pa- 
zbawionych kończyn dolnych. 
Wysiadam w Mai-Bara, zachwy- 
cającei wioszczynie, której uroku 
kolej żelazma zatrzeć uie zdołała. 
Zmrok już zapąda, zaczynam więc 
Szałkać pryk: daremnie jednak 


| 


rozpytuję tubylców. wskazując ua 
dsże łatarnie, o tajemniczych dla 
munie napisach: niepodobna się nam 
porozumieć. Widząc, że się z sobą 
nie dogadamy, chronię się na los 
szczęścia w pierwszym  iepszym 
doku w pohłiżu dworca. sądząc. że 
wreszcie znalazłem się w hotelu. 


Fotel, — nie-hotet, spotyka mię w 
tim przyjęcie  naigościnnież w 
świecie, Zdjąwszy obuwie — to 


zwyczaju — dostaję się w opiekę 
dwóch  monsure (dziewcząt) u- 
śmicchniętych i  rezszczebiotanyci. 
Zadają mi w swoim  płaszęcyin 
świegocie pytań tysiące. z któryci 
znów naturalnie mie roaumiem ni 
słowa, ucickajn się zatem do vola- 
pliku gestów, wykoniiiąc pantaminę 
jedzenia i spania, co znowu zgłośnyia 
przyjęte zastaje śmiechem, Na pd- 
glas chichetów rozsuwąją się ramy 
papierowej Ściąny i staje w nich po- 
ważna postać ajca mych figląrnych 
nimf. Składa mi — podług ZWYCZAa- 
ju — trzykrotny ukłon głęboki, re- 
ce — jak nakazuje przepis — Oparl- 
szy o kołana. Odpowiadam ukłonem 
jeszcze czołobitniejszym. co go wi- 


docznie usposabia łaskawie dla przy- 


bkyszu. gdyż na dany przezeń zmak 
abie młódki prowadzą mmie do goś- 
cinnego pekoj 

(C. d. BA. 
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wych’ majstrów Jub architekiów, a 
Brotegowa:lie tyiko niektórych wy- 
branych. Sto varzyszenie kamienia- 
rzy domaza się zwołania ankiety dia 
wypracowania przepisów co do biu- 
dowy grobowców. 

W porządku dzienny:;n uchwalo- 
no zaciągnąć pożyczkę w kwocie 5 
miliardów na wydatki bieżące. 

Nastąpił długi szereg rozmaitych 
podwyżek, które wywoływały ko- 
leiho dość ożywioną dyskusię, Staw- 
ki podatku od lokalów określono a 
pół złotego miesięcznie od mieszkań 
o czynszu rocznym do 600 kor. 
przedwojennych. na 1 zł. p. od mie- 
szkań do 1800 kor. a półtora zł. 
ponad 18% kor. Złoty ma być liczo- 
ny na 30.000 marek, począwszy >d 
l. października. 

Cennik tramwajowy podniesiono 
w następujący sposób: biłet ulgowy 
4.000 mk.. wprost 5.000 mk., z prze- 
siadaniem 7.000, dworcowy 7.000, 
kontrolny 7.000, abonament pel- 
ny 500.000,  dwurazowej jazdy 
220.000, szkolny 90.000, z przesia- 
daniem 130.000, gminny 150.000, 

Cenę Światła w mieszkaniach 
podwyższono na 21.000 mk. za 1 ki- 
lowat-godziiię, w lokalach zarobko- 
wych 34.000, za prąd do motorów 
12.000. Referował r. Felsztyn. 

W myśl referatu r. Höflingera 
podniesiono cenę gazu na 12.008 mk. 
za l m. sześc. 

R. Poratyński przedstawił wnio- 
ski w sprawie oplat za wode. Opła- 
ta za 1 m. sześc. wody, dostarczo- 
nej do domów posiadających wodo- 
mierze wynosić będzie 10.000 mk. 
licząc od 1. września. Podatek wo- 
dociągowy wynosić ma 1% czynszu 
przedwojennego i obliczany beđzie 
bwedie kursu złajego (od 1. paź- 
dziernika 45.000 mk.). 

W kofcn załatwiono sprawę u- 
mowy prawnei ze współdzielnią 
„Dom“ na podstawie referatu r. 
Herschthała, oraz uchwalono daro- 
„ag skrawek oruwtu miejskiego bur- 
sie im. Kościuszki. À 


——— NN 


Z miasta 
Walka z lichwą. — Nadzwyczajne 
szkontrem gospadarki Magis ratu. 
Lwów, 24 września. 

(W) Jak nas isvformują we 
Lwowie ma być wkrótce zorgari- 
zowany nowy urząd dla zwalcza- 
nia spekulacji lichwiarskich a pod- 
degły bezpośrednio Komisarjatowi 
dla zwalczania lichwy w Warsza- 
wie. Kierow ictwo jego ma ovjąć 
st.rosta województwa stanisławo- 
wskiego p, Pajączkowski, który 
bawi obecnie w Warszawie dl 
omówienia planu organizacji tej 
instytucji, której działainość roz- 
ciągać się będzie ma całą Mało- 
polske wschod'ią, F 

P. Pajączkowski kierował już 
dawnie Urzędem walki z lichwa 
we Lwowie i dał się poznać jak: 
sprożysty urzędnik i nięubłagalny 
tępiciel paskarstwa. y 

W najbliższych dniach ma si: 
odbyć z polecenia władz dokład- 
ne Szkontrum we wszystkich dzi-- 
lach gospodarki  Magisiratu m. 
Lwową. 

Do przeprowadzenia jego de 
leguwano szereg urzędników kon: 
cepiow;, chi rachunkowych z Tym- 
czasowego Wydziału samorządo 
wego i Byiekcji skarbowej. Krą- 
żące w związku z tem zarządze- 
niem wersje o wykryciu j::kichs 
nadużyć w działalności Magistrati 
są zupełnie bezpodstawne, 
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„GAZETA LWOWSKA” z dnia 25. września 1923 


Wystawa w Łowiczu: 


Barwna w)sp”. 


— 


Drobny producent nie rozumie potrzeb, 


i pożytku popisów wystawowy. h. — N.beżeńsiwo w Kolegjacie. 
— Uczeń-żołniarz 


(Korespondencja własna „Gazety Lw“), 


Warszawa, 22. września. 
Księstwo Łowickie, barwna wy- 
spa śród ogólnej szarzyzgiy i jedno- 
stajnaści nowożytnego ubioru, za- 
chowało po dziś Gzieu odrębie ce- 
chy, nietylko w stioju i zbobnictwie, 
alé i w psychice ludu, który nigdy 
nie znał pańszczyziy w ścisłem 
znaczemu tego słowa, iyi bowiem 
zawsze „książęcy”  ałbo „biskupi“. 
Lud ten kraśny cały od wełniaków 
saMiodziajowych, noszonych za- 
równo przez mężczyźu, jak i kobiety, 
wełniaków, w których do niedawna 
przeważał kolor złoty, a dziś zę 
zmianą „moxly” uwydatnia się bar- 
dziej zielony, czerwony lub szafiro- 
wy! Rosły, silny, posławny chłop 
łowicki wyróżnia się kotosalną e 
rergją życia, temperamentem, rów- 
nym krakowskiemu, zdrowiem, hu- 
morem i dutmien poczuciem godmo- 
ści osobistej, a obok tego przyro- 
dzonym i dziwnie powszechnym ar 
tyzmeni. Kobiety — zwłaszcza 
Do stolicy tego starodawhieg: 
„Księstwa” udajemy się tedy na wy- 
stawę rolniczą przemysłową, trwać 
mającą tylko kiłka dni od 19% do 24. 
września i połączoną z dorocznym 
jarmarkiem na konie. 


Wystawa przekroczyła ramy 
„Księstwa '. Wsciągnięto do niej lu 
najbliższych Łowicza powiatów, a 


więc: Łowicki, Kutnowski, Socha- 
czewski, Brzeziiski, Błoński, Go- 
styni id, Lqczycki, Lódzki, Skier- 
niewicki i Rawski. 

Niektóre eksponaty nadesłano z 

Warszawy i z dalszych okolic PAii- 
atwa. 
! Przegłądem wiec pracy powo- 
jennej rych I0 powiatów, niegdyś 
kwitnących dobrobytem, a przed 
wojnę przeważnie bardzo ciężko 
dotkniętych. stać się miała wysta- 
wa w Łowiczu, 

Powiedzmy odrazu. że przegląd 
ten nie jest ani pełny. ani dostar- 
czyć nie może dokładnego pojęcia © 
bogactwie tego terytorium, i o ilości 
pracy, włożorei w odrestaurowanie 
znisgczonych przez kataklizm wo- 
iemty, warsztatów 

Niektóre powiaty nie wzięły w 
Wystawie żadnego prawie udziału, 
: zaamożine i wysoce kulturalne go- 
wadarstwa włościańskie nie do- 
carczyły prawie wcale eksponatów. 
Jawodzi to, że drobny producent 
ie docenia potrzeby i pożytku 'a- 
kich nopńsów, On wie to, że dziś lu- 


NADESŁANE. 


POKÓJ DUŻY UMEBLOWANY w Kro- 
śnie ewent. z wiktem za odstępnem dja 
zamożnego do wynajęcia. Wiadomość: 

Lwów, św. Zofji 42. H. p. od 3—4. 
7026—3 


ma 


OGLOSZENIE. 


Niniejszem podajemy do powszechnej 
wiadomości, że Związek  Przedsiębior- 
ców Gerzełń rolniczych. Spółka akcyj- 
'a we Lwowie, rozpoczął swe czynno- 
ici jako Spółka akcyjąa w dniu 15 wrze- 
šnja 1923 r. Biura Spółki znajdują się 
w pomieszczeniach dawnego Związku 
rzy uł. Kościuszki l. 7, 7050 
Lwów, dnia 22. września 1925. 

Związek przedsiębiorców ' 
gorzelń rolniczych, S. A. we Lwewie. 
Skrzyński, 


niezakiuigo sytuacja uwłedz n:oże ra- 
Jvkałncf zmianie, że produkcja o- 
parta o wielki kapitai, zrzeszonu. 
rozporządzająca wszelkiego rodza; 
uiepszeniagni teclnicznegni, stworzy . 
du noże konkureńcię nie do prze- 
zwyciqlżenia, Miejmy nadzieję, że 
zrózżninienie iw przyjdzie z czasem. 
wstępem do Wystawy jest uro- 
czyste nabożeństwo w  Kolegjacu 
<«owiukiej, tak jasnej, wesołeż. zloto- 
niadej, o ołtarzach, stromych w ob- 
rusy łowieckich barwnych tkanin, że 
damawi oma milieu, zharmonizawa 
ie niesłychamwie z tym tiumem, pel- 
wym życia i siońca, który ją co nie- 
dzielę zalega, a dziś iest reprezento- 
wany przez swoją młodzież, Po je- 
inej strony nawy Stoją szeregi u- 
czeńic miejscowego państwowego 
simnazjum [vch „łowickość” pud- 
kreśla tylko barwna, łowicka kraj- 
są ma cząpcczkach. Ale po drugiej 
szrodie ustawiły się rzędy uczniów 
semdsłarjwn Nauczycielskiego, Syno- 
iie to miejscowego tudy, a jedno- 
cześnie chłopcy o voważjej traady- 
cii bojowej. W r. 1920 tutejsze se- 
minarjum całe. z wyjątkiem kiku 
najmłodszych chłopiąt, poszło na o- 
„losnika w szeregi „obrońców kraju. 

Strój seramarzystów łączy 'w so- 
bie podwójny ten ich charakter wai- 
skowo-handiowy. Seminarzysta lo- 
wicki nosi łowieckie spodnie ze sta- 
rodawmęego wełniaxa w wielkie żól- 
:e į drobniejsze Szafirowe, zielone i 
arnarantowe pasy, «oduieę „krótkie. 
bufiaste, wpuszczone w długie czar- 
ne bity. Na to — bluzka żołnierska 
wara, przepasana łowickim barw- 
nam pasem. zawiązanym Z przod!! 
1o szlachecku. jak ongi na żupanie. 
Na głowie — czapeczka wojskowe- 
«9 kształtu z krafką łowicką. Tak u- 
iani, haśi. szlni — stoją przed wiel. 
ken ołtarzem, ze sziaudarem swolm 
Na piersiach wicłu z nich — krzyże! 

Obok, sio-trzyczki ich, dziewcząt- 
wa ze szkoly mowszechnee w swoich 
stylowych wełniakach, zabawne, jak 
lelki z wycinanki starej! 

W środku nabożeństwa zjawiają 
się przybyli samochodami z War- 
szawy  Ministęowie: rolnietwa 
przemysiu i handlu, Wojewoda war- 
szawski i iut przedstawiciele władz, 
(Dokończenie nastąpi.) 


e 


2 teatrów iwowskich- 


Repertuar Teatru Wielktazn: 

Poniedziałek 23. września o g. 7.30 
„Orłę* sztuka w 6 akt. Rostanda (z p. 
Hicrawskim) (50% zniżki). 

Witerek *24. września o godz. 7.30 
Baiki“ bulet lantas. w 3 akt. O. Ned- 
bala (występ Kirsanowej i Fortunata) 
(premiera). 


Repertuar Teatru Maiazo iGródeckak 


Poniedziełek 24. września o g. 7.30 
Musisz być moją* kom. w 3 akiach. 
(38% zniżki. 

Wtorck 25. wrześnią o godz. 7.30 
Musisz bvć moią” kom. w 4 aktach. 
(50% zniżki), 


Repertuar Teatru Nowoścł _ 
Pouisdziałek 24. września o g. 7.30 
„Królowa Tango“ operetka w 3 akı. 
(30% zniżki). 
Wiorck 25. września o godz. 7.30 
„Szkoła kokot“ farsą w 3 akt. $ 


dzie sami doń przyjdą po produkty i 

eazcze prosić się będą, żeby ini 

sprzedać raczył, Nie rozumue, że 
+ 


Z MUZYKI. 


(Koncert Emanuel: Fauermanna). 
Lwów, 24 września, 
Szereg koncertów, zarow:edzia= 
n'er na bieżący teżun przez iniprezę! 
M. Tue ka ruzpocząi się w piątek 
2} tm. recitajsm wiolonczelowym 
ułcuego artysy Emanuela Eeuer- 
sanna. bratu Zygmunta, owego, 
„u.kolmitego skrzypka, kióry cię- 
żył się pred kilkoma miesiąc mi 
a lwowskiej csuadzie tak niez y= 
cym Suko:stm 
Minowoi nasuwa się myśl po- 
Ównawcza tych istota e fenomenal- 
ycu taieniów i giy wutuozuwstjej 
krzypka. niezawuczie w wyższym 
tepniu po ywajątei: z pop.Samt 
violonczelisty, bardzie, retleksyj- 
ymi, ;od względ.m styłowości 
saważniejscy.ci vardziej przejrzy- 
stymi i giębi j wnika.ącymi w du. 
nu iner, reiewenych utworów. 
Zastarawiaąc się nad waæaorami 
¿eh iidywidualności arty-tycznych 
vysada uwzylę nč też od tbne 
zara: tery intrun eutów : skrzypiec 
¿6e zazwyczaj dziatcią intenzy «e. 
niej na szers e si.ry Słu haczów i 
io brawur wej gry nada:ą się bar 
dziej i Ściewnej wislosczeł, na 
strzczającej, jtk wiadumó — gd» 
m.dzi O tops witu z.wski 
nesłychane trudności, 
Ist.ieniu jch >da e się kłam za- 
awać n d:w,cza,nie wyszkolona, 
wprost zdun:ewająca technika E- 
manuela F -ue manna. We wszyste 
kch pozycjach wyrównana poko» 
uywa je, bez ujm» dh wydatnośił 
ı szlacheinego brzmienia tonu w 
sposó: imponują y i przy wyko» 
canu kem o:ycyj typowo koncer- 
towych, prawdziwie biy kotliwy į 
wywołujący ogo.ny podziw -łuch4e 
czów Na korzyść znaXom iego 
kose ranta przem 'wiała wreszcie 
najwyimowniej inerpr.tacja suity 
I S. Batha i wrażenia ną wywo: 
fane na przeciętnie tylko Truzykałe 
nym odiamie publiczności: sukces 
tego rodzaju iiczy się podwójnie, 
n ile tak poważ y, wykluczający 
wszelkie latwo uchwyt e dla słu= 
bu efekty porafi rozniecić w au 
yt rjam iserę zachwytu. 
Doskonala, stwierająca nie tyl- 
«o wirtuo owski.j technice, lecz 
zarazem uczuc ow j i poetycznej 
ka .tyienie szerchie pole do papisu 
uterpiefa-ja pr e i:knego koncertu 
wiołonceel w:co E. d'Alberta op. 
33 spotęgował: esz:że te zachwy- 
sy. Poradio obejmowa! onegdajszy 
w'ozram sonatę Gi ca odegriną 
. w półudziałerą pią isiy p. Artura 
wiiliera, oa: kilka krótszych utwg- 
ów, subt:Inie  wycyzelowanych 
"rzez Frue manna Szkoda, że kon- 
zertant zakończył cykl tych pro- 
lukcyj mel djami cyg.ńsk emi Sa- 
"asatego (,£zeunerue.sen*), które 
łż ne w ©rycinale — dla, 
skrzypiec, tracą wiele w wykona: 
ny wiołogczsłowem Również w 
charakterze akoempaniatora zaąi 
onegdaj p. A Müller miejsce przy 
'ortepianie. Muzykainie uzdolniony 
i pasad'ią y duść zsaczne już za-! 
soby techniki ten p ani' ta wykazuje 
— jako akom: an ator dla wirtuo- 
ŻÓW mało jeszcze ruty y, á 
właszcza zmiany tempa i nieza- 
ciiwiane utrzy uanie rytmiowej pe- 
włości sprawiają mu jak dotąd, 
chwilami Sporo kłopotu. Mimo' 
wszzsteo wyszedł p Müller z t:) 
ogn.owej próby w caioś.i obronną 
ręką i przypuszczać możną, Że w 
miarę dalszych występów i wzra- 
stającej ustawicznie wprawy w a- 
kompaniamencie talent jego wido- 
czny nie zawiedzie nałożonej w 
aim nadzieji. Fr. Neuhausęr. 


zz 
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Bektor Masarowicz w spr.w.£ 
„Il serus clausi". 


Lwów. 24. września 
Onregdaj udala się delegacja Tow. 
akad, „Zjednoszenie” złożona z m 
Kosenbiuina i Karniala do J. M. Re- 
ktora Uniw. p. Makarewicza dla o 
mówienia szeregu :praw w związku 
z nowym rokiem szkolrym. 
Ośrodkiem około godzinę rwa- 
jącej konferencji była Sprawa „Nu- 
mens clausus. P. Rektor udzieti 
w tej mierze nastęwu:iących wyiaś- 
nień: „Nimmerus clauuus' zostanie 
wprowadzowy na podstawie art. 86 
ustawy o szkołach akad. weds 
którego Rady Wydziałowe ma} 
prawo wprowadzenia ograniczeń w 
przyjęciu za zgodą Ministra oświaty 
Min. Głąbińaki udzielił już z góry 
zezwolenia. Rady Wydziałowę we 
Lwowie poweamą decyzję około 15 
października. Pewne są ograwiczen*” 
"na Wydziale lekarskim, gdzie jedna! 
liczfra 125 studentów 1-go roku be- 
dzie może przesuniętą, Senat usiaji! 
jako dyrektywy dla Rad Wydz., że 


penweenstwo służyć bedzie: 1) + 
żołnierzom W. P. 2) tym, którz: 
spcimli pracę spałcczną dla Pań- 


stwa, 3) absoiwentom zakładów 2 
jezykiem wyklądowym polskim. Ten 
trzoci warunek prawozodobnie od 
panie wobec zaprzestania przez Ru- 
sinów boikotu uniw.  fwowskiezo 
Ograniczeń wyznaniowych i narodo- 
wych dyrektywy Senatu nie okej- 
mują, Wobec spodziewane; wielkiej 
iiości nieprzyjętych Rektor postarał 
się, by ci mieli jeszcze możność wp. 
sania się w innem mieście uniw, 

Co do „Zjednoczenia? i uczmiów 
szkół Średnich około niego siłę grv- 
pujących wyraził p. Rektor przeko 
namie. że praca tychże około spist. 
indmości w r. 1921 winna być poczy- 
tana za pracę społeczna dla Państwa 
(ad 2). 

Następnie delegacja przedstaw'!a 
szereg postulatów odnośnie do po- 
mocy Rządu dla im:tytucii gospodar 
czych tej młodzieży, która z powodu 
przynależności do wyznania mojże- 
szowego została statutowo pozba- 
wioma mołżności należenia do Brat- 
nich Pomtcy. 

J. M, Rektor Makarewicz ośwład- 
czył, że zajmie stanowis!:o bezstron 
ne i obiektywne i dążyć będzie de 
usunięcia obecnego zaognienia wśród 
młodzieży akademickiej. 


Kronika. 


Poniedziałek, 24. wrześnid, Rz. kat. 
Gerarda b.; gr. kat. Teodora, 


Marszałek Sejmu Rataj powrócił z 
Krynicy i objął? urzędowanie, 

Kierownik _ Mimsterstwa  Zdrawła 
pubiicznego dr, Jerzy Bujalski, wyjechał 
w towarzystwie sekretarza osobistego 
p. Brzozowskiego oraz drów: Borzęc 
kiego i Sztolcmana do Wilna i Nowo- 
gródka w sprawach dotyczących prze- 
kazywania agend ekspozytur b. Naczel- 
nego Nadzwyczainego  Komisarjatu dk 
spraw walki z epidemjami, właściwym 
Wojewodom. 

Z Ministerstwa Zdrowia publicznego. 
Inspektor administracvjto-prawny Mini- 
stersiwa zdrowia publicznego dr. Hiia 
rowicz, przeprowadzi! z ramienia Mini 
sterstwa w ostatnim czasie inspekcie 
urzędu woiewódzkiego w Lodzi, staro- 
stwa w Cieszynie, urzędu wojewódzkie. 
zo w Lucku., starostwa w Żółkwi (wo- 
iewództwo lwowskie), Karionce Stri- 
miłowej (województwo tarncepolskie) i 
Skoleh (województwo _stanisławow 
skie). Inspekcje te mają między innemi 
na celu zebranie jaknafdokładniciszego 
materjału dla opracowania iednolitei dla 
całego Państwa instrukcii dla władz ad- 
mintstrocyjnych Sanitarnych 1 i H, in- 
słzacj, : 


| 


„GALETA LWOWSKA” z dma 25, wrzesnia i9Z3, 


SPORT. 


FINLANDJA—POLSKA 5 
WĘGRAMI, 


: 3 G : 1), — ZWYCIĘSTWO POLONH NAD 
ZWY CIĘSTWO WĘGIER W ZAWODACH Z AUSTRIJA. 


PORAŻKA BERLINA w ZAWODACH Z R — POGOŃ—W. 
K. S. (LUBLIN) 7 : 0 (4: 


Hetsinztors, 23. września. 


Zawody pilki nożnej między 
Ponga a Finiaudją zakończyły się 


+msiiem 5:3 na korzyść Fimandii 
BORKO. z powodu deszczu rozmokłe. 
trupa poika odznaczyła się kilku 
nawnymi rzutami. Do przerwy był 
*vurk 3:1 na korzyść Finaidji, pa 
orzerwie 2:2, 
Warszawa, 23. września. 
Zawody piiki nożnej między Po- 
onią a Vasas zakończyły się wyni- 
dem 2:1 (0:1). 
Budapeszt, 23. września 
Zawody  ruprezentacyjne pilki 
ożnej między Austrią a Węgra:ni 


alty wynik 2:0 (6:0) na korzyść 
Węgrów. 

Berlin, ś3. wrześna 

Zawody międzysuastowe piłki 

amżnej między Wieduiem a Berti- 
DFEN PASZY EJST - ZY TEE "TO E E T ESR TU © 


Przyłazd Marszałka  Pitsudstiezo 
do Krakowa spodziewany jest w pierw- 
szych dniach października. Zawiąza! s: 
już tam specjalny komitet, który ukia- 
Ja program przyjęcia. 

Mianowanie, Prezes Sądu apelacvVi- 
nego we Lwowie zamianawa! uesiczo* 
nego słuchacza praw Michała PRereskę 
aplikantem dla okręgu lwowskiego sąúu 
apelacyjnego. 


Rok szkolny 1923/24 roznocznie sie w 
naństw. gimnazium w Żółkwi w ponie- 
działek 1. października br. 


Nowe oplaty * uniwersyteckie. Jak 
wiadomo. opłaty uniwersyteckie ulszcza- 
ne maja b'é w bleżacycm roku w zło- 
"veh polskich, Wwvnoszą one: Wpisaw:. 
2 złote. Opleta roczna na domv akade- 
mickie } spółdzielnie 10 złatych. Sem- 
narja | pracownie od ! zł, 26 ar. dn 
2 zł. 10 gr. rocznie za godzinę tyezodnło- 
wo. B'blioteki 2 złote. za cezeminv 1» 
płaty wabają się od 2 do 4 ziotvch od 
przedmiotu. 


Wvuik kontureu orklaste wa'g'0- 
wych. Wczoraj adhvła się ostatcerne: 
rozgrywka wszystkich orkiestr wolsku- 
wvch. które w konkursie a W t- 
zyskały pierwsza naerode.  Nierwara 
'agrodę przyznano orkiestrze 20 p. p 
(D. O. K. Kraków). Kavelmistrzem też 
orkiestry i st lulinsz Schwever. Poza 
tam wwróżniłv sie orkiestra dn. n, w 
Warszawie, ara» 60 p. b. w Starogar- 
dzie (D. O. K. VIII). 


Nowy sposób abliczania przeweśne- 
q0 za przewóz kolcłiami drzewa ooało- 
wego. Ze stronv interesentów zwraczja 
uwage na ta, że wprowadzony zost;:! 
nowy, sposób obliczania  należytości 
przewozowej za transport drzewa epa 
lowego miękkiego kalciami. wvrmĦresigp. 
wv w każdym poszczególnym wvnadku 

„sknzania nrz z nadawcę w liście prze- 
wozowym saturku drzewa opaławeso, 
'apcdaniem: jodtowe ćwiorkawe. debo- 
"e. grabowe itp, listy nrzewnzowe 7 
leklaracia. używaną dotychcz1s. drze- 
wo opałowe”, zwracane beda nadaw - 
sam w celu uzupełnienia. 

Zakaz wywozu ziemnlaków z Polski 
został wydanv przez władze reruluiace 
sprawy wwozu | wywozu. z Dowodu 
trudnego pałożenia aprowizacvinego na 
Górnvm Śląsku. W czasie trwaiacego 
zakazu bowiem ma sie Górny Śląsk w 
ten artykuł zaopatrzyć. 


Cena cukru podniesioną została z 30 
na 33009 marek za kg. kryształu i z 42 | 
na 47000 marek za kg. kostki prasowa- 
"el w detalu. Cena ta obowiazywać bę- 
zie na ostatnia dekadę września we 
wszystkich instvtucjach, otrzvmuiacch 
cukier z przydziału za pośrednictwem 
nadzwyczajnego komisarjatu do walki z 
drożyzna. 

(in) Usiłowane samohóistwo na tie 
nicsnasek małżeńskich. Nicioka Kazimie- | 
ra Piadcznk, zam. brzy ul. Cłowei 14, u- 
siłowała wczarai otruć Sie. przez za- 
żvcie pastvlek chininv. Przwczvna tego 
rozpaczliwego kroku miały być niesna- 
ski rnalżeńskie.  Posotowie ratunkowe 
cedwiozło ią po przeołukaniu żołądka 


do szpitala, 
Z SEREENE 


wn dały wynik 3:1 (2:1) na ko 
czyść Wiednia, 

Zawody o mistrzostwo  WSCn0: 
dei Poiski przyponńnaiy grę dri 
żyu B klasowych. Pogoń z czterena 
graczami rezenwowymi nie mia 
wcale kłopotu w osiągnięcia dw 
punktów. W, K. S. jest Grużyną © 
najlepszych chęciach, gra bardz 
rir, alo wiele nie umie. Pogoń zia 


chuje się obecnie w słabej formic 
Sedziował dobrze p. Rutkowski 
Krakowa. 


Hasmonea— Jutrzenka 1.1 i 2:1, Gr 


w obu dniach nie stała na wysokin: 
poz .cernie. 

Łwów—Lublin 4:0. Zawody re 
prezerwacii szkół Średnich w Lutii: 
1ie it vo ły ładne i zasłużone 
zwycęsuwo drużynie lwowskiej. 


kłam m: dz hdr hri. 


Lwów, 24. września. 

(hb). Dziś rano zawiadomiono policie, 

iż w nocy z soboty na niedzielę, lub 
z niedzieli na poniedziałek, nieznani 
sprawcy włamali się przez podwórze 
do magazynu broni lwowskiej fabryki 
„Arma“ i skradli 16 rewolwerów „Mau- 
ser“ i 4 strzelby myśliwskie, wartości 
okolo 59 milionów. Policja rozpoczęł: 
energiczne SODA: 
ETA | 


EKONOMISTA 


— pm 
Transal:cje na gieb 


dzie heciwskiej. 


Lwów, 24. 
SPRAWOZDANIE GIEŁDOWE. 
Bardzo duży popyt na akcie przemy- 
słowe i bankowe. Kursa wybitnie zwyż- 
dowe. Liczne obiotyw Chodorowskich. 
trrowarach, Kakszawie, Banku Przem. 
Na targu niekotowanych również ruch 
«żvwiony. Poszukiwano Azot. Lesieni- 
c. Len, Gazy, Jaworzno. Kursa zwyż- 
kawe, — Tendencia silnie zwyżkowa. — 
Jsposobiunie b. ożywione. 


września. 


33 
sw 


TRA NSAKCJE W AKCJACH. 
Chodorów 940. 925, 930. 940. 950. 
925, 910. 920, 925. Oikos 750, 740, 735. 


niet. 100. ieszy 1300 1275 1325 1350 1309 
Bank tEpoateczny 212. 220. 222. Małopoł- 
sk: 130, Fokred 19, 20. 22, 21, 17, Bank 


0. 92, 93, 94, %, 97.5 0. 9. 
1500. 91, 92, 90, 92, 93, 92, 90. 
02, GŻ00. Z. B. K. 43, 2 44, 45, 46. 
43, 46, nieef. 36, 40. Cegielski 153. 150. 
iou, 158, 145. 150. Parowozy 120, 118. 
113, 123, necef. 110 107 108 107 10e. Zie- 
leniewski 2100, 2075, 2100. Browarv 
2300, 2350, 2425, 2475, 2450, 2400, 2500, 
nieef. 220, 2375. Ćmielów 315, 310. nieef. 
A00, 240. Gaiota 35. 36. Karpalit 120 
Niemojowski 160, 155. Pezet 60, 62. Na- 
tą ló, lv. W25: AO ERES, lig. 129: 
R t:kszaua (50. 680. 690. 700. 705. 709 
710. 720, 725. 720, 730. Sierszą górnicza 
1260. Tohan 80, 76 


*rzeineSł. 


OBRÓT W AKCIACH NIEKO- ! 
TOWANYCH. 
Kursa w tysiacach. 

Arma 105, Azot 100, 105, 108, 106 
(nt. 100, 95, 98). Columbia 19, 18. Fo- 
resta 150, 146. Gazociągi 70, 75. Lesie- 
nice 600, 610, 612, 615 (nf. 550). Olkusz 


125, 128, 129, 130. Radzńwił 300. Roll- 
industria 55, Zgierz 300. Gazy 6050, 
6100, 6150, 6200. 6250, 6300. Jaworzna 


a 25, 4150, 4200, 4280, 4300 (ar. 4.350, 
4400, 4454), 4489, 4500). Akumulator 300, 
Biblioteka 85, Chybie 1859, 1825, Gazo- 
lina 3u0. 305, 5410. 340. 335, 330. 340. 
Łokenotywęe 190, Nitrat 70, 73, 75. 70. 
71 (ni. 65), Schon 14.090.000. Węglówki 
7150, 8000. ní. 5300, 5350. 5400. 


« trietaa zbożotwa. 


Lwów, 24. września. 
Giełda dość licznie odwiedzana. O- 
golny obrót 130 tom. = Obroty w pszc- 


Oomen 1 ama „ o D Nomi w 3 a w awm p 


nicy } życie przy wystarczającej podz- 
ży. TFendencja nitco zwyżkowa. lUspc- 
sobienie ożywione. 


Gieldy porn zeaweaz ji 
PRZEDGIEŁDA WAFSZ, 

B. Przem. 75, Cezielcki 146, Zis 
tniewski 1900, Chodorów 900, Fa 
'owozy 125, Nafta 105. Tendencia 
lekko zwyżkowa. 


GIEŁDA WARSZAWSKA. 


Bank dyskont Waz. sżó. Bka dy: 
skont. —.—s bk. dla handlu : przem. cat 
do 235: Bk, handdwy w Hoznasiu "ia. 
GR. Zjedn Zinnen poi. 1YU: bk. Spoli. 
„ar. Poznań 4U0_—3)U; Dbk. związk. men: 

a k. zacieniiii 450. 765, 760: Bark 
kred.*warsz. 110. 80. 100; Sole potasowe 
1,1745, L120: Kijowski i Soholce 475, He: 


Spies 345, 320: Puls R5. 
+30, 850, 840. 900; Czersk: 530, 340; Czę 
-itowice 5,100, 5,050; Gosławic: 440, 4%; 
Michajów 40. 500. 505: Warsz. Tow. 
fabr. cukru 8,200, 7,800. Rono: Firlei t6u, 
135; Łazy 70, 67, 500: Przem. urzewt. 
15, 43500, 45; Warsz. kop. węgla 954, 
375, 1000, 9000: Cegieiski (140, 132 
137.500: Wildt 172.500, 185; Lupop 145, 
180, 155; Modrzejów 1.200. 1.590. P3Ż5, 
Norblin 257.500, 270, 20: Zakiady ne 
strowieckie 2150, 2075, 2060: Kepn i 
Zieliński 250, 240: Rudzk: 536, 00, 615: 
Starachowice 1050. 980, 1 mili Pocisk 
170, 175; Parowozy 123, ilu. II3: Zis- 
ieniewski 1900, 1975, 1965: Żyrardów 
55, 58, 57, mil.; Borkowski 160. 147.500. 
Br. Jabłkowscy 34. 30: Żecluga Ja % 
Skup skór 50: Ćmielów 320, 300, 250; 
Fiektrycznaeść 200, 190, Spuyius «> 
500; Pol. Nafta 105, 160: Nobcti 300. 316; 
Tepcge 825, 775: Pol. przem. Naitow. 
625, 650; Siła i światło 177.500, 190, 136: 
Korki 60: Konopie 145, 140; Pustelnik 
230, 200, 215; Marynin 750. 

Kraaow, 24./. Ziełeniewski 2050. 
:025. TPG., 790, Chod. 975, Ćmielów 
325, Siersza el. 76, Nafta 120, Stnug 
235, Cegieiski 148, Żelazo 190, Gór 
ka 2750, Siersza g. 1300. B. Przeni! 
S5 Tohan 88 PBK. 33. ZBK. 45, De 


rip. 205, Żegluga 28. 


20: thlodorów 


GIEŁDA ZURYCHSKA. 
Zurych. (PAT). Notowania wstępne 
z dnia 24 września br. Berlin 0.00.0003. 
Halandja 221. Nowy Jork 561.50, Lou- 
dyn 25.57, Paryż 33.65, Mediolan 25.35, 
Praga 16.874, Budapeszt 0.03.02, Buka: 


reszt -—, Belgrad 6.17%, Sofja $8.32, 
Warszawa 0.00.18, Wiedeń 0.0075, 
Austr. stempl. 0.09.7934. 


Budapeszt. (PAT). Markę polską 1o- 
towano 0.0650— 0.6815, 


r ję Ą 
Z rynku najtowcce 
Lwów, 24. września 

Z TARGU BRUTTOWEGO. 

Na targu bruttowym panuje haussā. 
Transakcje Szczególnie udziałów pro- 
duktywnych przeważnie w Tustanowk 
cach. Ceny notują z dnia na dzień co- 
raz wyżej. W ostatnim tygodniu nasta” 
piły wielkie dowiercenia, jak: kopalnia 
Łaszcz w Tustanowicach z produkcją 3 
cystern ropy dziennie, oraz 4—50 ku- 
bików gazu na minutę, szyb Ratoczył 
X. w Borysławiu z produkcją 18 do © 
cytern ropy dziennie, oraz 40—50 kub. 
gazu na minutę. 

Udziały bardzo poszukiwane. 

1/32 proc. brutto Gottried 60 mili., Mon- 
te Carlo Oilspring 70 milj., Wanda Ga- 
licja 17 milj, Silva Plana Kozak 135 
milj, 1/16 Marja 25 milj, Apollo tzydor 
Dawid w 11 morg. 23 milj, Elżbieta 24 
mili, Łaszcz 45 tilj. Tadeusz Galicja 
w St. i now. dzierż. 35 milj. 

pia iż" 


Transakcja prz mysłowa. 


Aktem notarjalnym Nr. 1713 z dnia % 
września 1923 r. zawartym przed notas 
rjiuszem Sadu okręgowego w Warsza: 
wie, Wacławem Dominikiem  Paszkow- 
skim, nabyła firma „Chodorów, Akcyj- 
ae Towarzystwo dla przemysłu Cukro- 


20 


wniczego w Chadorowie" za 125.000 
sztuk akcii VII. emisji Cukrowni Cho- 
dHnowskiej — 100 udziałów Cukrowni 


Rafinerii Guzów. Spółki z ograniczoną 
ipewiedzialnością w Warszawie. Przez 
» nabyło Towarzystwo Chodorow<* e 
surawnię o dość znacznym przerabie 
buraków. wskutek czego Zwiększą się 
vvrób ralinadv w Baśwsi cukrowni 
chodarowskiej. 


posz ma 


„GAZETA LWOWSKA” z ania 45, września 1923. 


Sal Ceduła & Giełdy Lwowskiej 


— A. Kursa efektów, 


Wart. | Ostatnia a Wart, | Dywid. dk | , 
gorle: Płac ENEM Uwagi Ą Płacą: | Żądają: 
Kategorje: nom. | dywid, Ą: | Kategorje nom, 792i T a | 3 
l. Fapiery państwowe, | | 
4*jo Państwowa poż. . , 
Piem. Z t. 1020 + e .|100| = |360—| = A b) Przemysłowa: | 
Agrochemia fabr. szt. naw. | 500 120000 w 
r Bracia Biskupscy . . . „| 1000 255000 = 
I. Listy zastawne. Browary iwowskie . . . | 509 | 500| — 1227.000 2525090 
fbez kuponu pleż.) A Chodorów fabr. cukra „| 1000 | 21| 140| 900000 | 940000 
4',,'(, Banku ap - 108— | 110— — Cegielski . . . . . — |= | — | 148000 | 163000 
4cjo Banku hip. a 100— | 103— - Cmielów fabr. poreelany | 1000 | 200|1000| 307000 | 817000 
41/0, Ek E enia - 103— | 104— = Gaiota fabryka Obuwia | 140 | 22| 140| 34000 | 37000 
4 Ya'lo Banku Małopolsk. — 104bU | 10650 = Galicja Ratinerja nafty „| 140 | 800| — |2200000 | — 
àia Banku bip. zemeł. — 99— | 10t- = Gorka fabryka cemeahg | 140 |119| — [1050000 — 
©jstj Polsk. Ek kraj. = 109 — | 111— = Karpalit zakłady 'togr. | 140 | 280| 140| 118000 | 122000 
stu Polsk. Banku kraj. = 100— | 104— = Krakus (wódek Kraków | 280 | 168| 200] 140000 | — 
Ch'ia Tow. kred, ga Niemojowski fabr. pap. | 1000 | 90| — | 152000 | 162000 
ziemskie. , . n - 107 - | 10%— Oli:os Zakł. przem.-drzew.| 1000 | 300| 400! 730000 | 755300 
wj Tow. kigu tab zle. 9 = 102— | 404— Parowozy S. A. bad. masz.| 500 | 60| — | 112000 | 122.00 
E Fezet Pow. Zakł. bud „| 600 | 200] — | 59000 | 63400 
lil Obli i. yi „Płótno w Poznania .| 1000 — | 750! 420000 — 
igle 18 ` Pocisk zakłady amunich | 350 | 14! 170| 19000 = 
(bez kuponu bież} || = š Polska Nafta przem. wiert. | 600 | 100| 350! 115000 | 126000 
4j "lo Kom, Pol Bk kraj. S = 101:— | 103— — Polskie Tow. Budowlane | 508 | 225 +00 | 70000 = 
4th Kom. Poi. Bk kraj. . z£ 97:— 39— = Potęga low. huty żel , |10000 |1500) — | 17900 — 
4'jo Kol. lok. Pol. Bk kraj. = 33 — 94— = Rakszawa fabryka suxaą | 140 | 109| 280! 645000 | 735000 
l, Poż. kr. gal. z r.1893 5 92— | 9— = Siersza zakł. elekter. „ „| 290| 2 i| 70300 = 
áth POŻ. wr. gal z r.1904 — 93— |, B4— cy PL. Siersza górn. zakłady „| 140 | 450) „= j1250000 |1270000 
a Poż.kr. gal. z r.1905 z 935— B4— - Spółka Akc. Wydawnicza | 280 | — | 56; 88000 — 
i'l Foż.=kr. gal. z zoku qepege górn. zakłady „| 7uu | 350! 700! 749000 Z 
Y8 (szkolna) . — 92— | St = Tesp. tow. ekspl, soli , | 1000 | 150| 350 1260000 [1360000 
4:j"jaPOŻ. kr. gab zr.1913 — 12b— | 180— —- Ursus tabryka inOforów | bU0 | 180) 250) 750000 2 
4;,*4 Poż, kr. galz E Yid — — | 2i = Wildź i oka ., . . . bOO | 150) 509; 380000 = 
Zieieniówski tabr. masz. 1000 | 170|1070|2050008 |21253000 
IV. Akcje. | 
a) Bankowa 192119: i 
Akc. Zwi,zk. .. „ „| 280 | 70140) 40800 | 
Ake hipoteczny . . ` .| 280| 42 120, 210089 | 224300 | 212—222000 Handlowa $ 
Handlowy w Poznaniu .| 1000 600| 200009 x r A w 
Małopolski . . „ . . „ .| 280 | 66] 140| 128000 | 182009 | 1.0000 Fred Polski Glob . . „ „. „| 500 | 100] — | 7000 | — 
Powszechny kredytowy „| 280 | 42] i4u| 160090 | 23000 | 17—22000 | 7; = Polbal. . - « « « « « „| 1000 | 160) 2350} 30000 — 
Przemysłowy +. e. „| 280 | 42) 130) -89000 84600 90—93406 | 88000 nf, || Tohan .. . - - « . . 146 , 70 ami 75000 | 81000 
Jzlniczy S. (IE JEJP . œ 1000 W0 o 40900 Polsot . .- ..... 10u00 260 GU0 25000 
© kredytowy „, „| 250 | 66! 84| 42000 47000 42—46100 |36-40000 nr || Wawei . - o.~ s. „| 5O09] 100) = | 2500 = 
gruz aya EEE s% 280 | 56 84! 3000 = = Zegluga Polska . 1% | 36) W „28000 — 
ZWoSĘ Ear. w Fozkaniu 1000 | 6001 520000 - == 1 t ` 


V. Walnóy i Dewizy, 


x 
| Transakcje Uwagi 
j z | 

nn Z 


— I nf. 
2300-2560000|1900-2375000 
910—95 0000 
| 145— 160000! 
| 310—315000/240-300000af4 
| 85— 36000 


4120003 


155 — 160000 
735—75000U| 790000 nf 


113—1 20000]107- 1 100002 
GO — 62000 


| 116—-125000 
650 — 780000] 
1260000 


ez 


|2075-2400000 


[= 
Z 
E 
a 
U 


Bilety bankowa. Czeki, przekazy í wpłaty. l 
Kategorļe: 6". 2m n R  |FW a a a a a WET 2 3 
placa | żądają | iransakcie płacą | żądają | transakcja 
m PRI. mame z RCR B || BOÓWA || RÓ 


eame a 
Dolary amerykańskie 


E 4>a* 
Dolary amerykańskie (droba DAJE | | 
Daw kanadyjskie . . « sa 
..'.. je i 
FRZ szteriingi . » a. s4 
Franki belgijskie e olo ġa 
Franki francuskie afa,a aśać 
Fiorety holenderskie Ge | ia 
Franki szwajcarskie „ta a J a? 
Korony austrjąckie «a aaa. 
Korony CzeSko-sjowackia a ejai 
Korony duńskie « lapiti 
„Korony norweskie a» s.. e 
Korony szwedzkie + PEN, EN: 
Korony wegiersida “so acate? ai 
Le! rumuńskie 329 BYŁA, PL. 
włoskie . p osy etas 
Marki uiemieckia e o e sla | 


B, Kursa 7botowsa, 


Ws:ufek zarządzenia Ministra 


Skarbu kursa wa'ut i dewiz no. 
tuje wyłącznie giełda wurzzawska 


| 
| 


a 
ə 


AM OL TTA 


Ceny rozumieją głę w markach polskich 4 rozumieją stę w markach polskich c 
za 100 kg. bez podatku spożywczego. — m- Uwaga za 100 kg. | - pnr Uwaga 
miejsce stacja załadowania. od i do a e | P od | Ę 
PSZENICA krajowa ex 1923 r 870000 900800 | AKA: Żytnia 70 proc. Loco Lwów „| = 
2YTO malopolskie 67/68 ex Toza E = MĄKA: żytnia pro. Loco Lwów à a = 
ŻYTO małopolskie ex 1923 r, . aa 520000 525000 MAKA: pazen. 70 proc, Loco Lwów . ;„ . = 
JĘCZMIEŃ; malopołski zosia zam, MĄKA: przen. 50 proc. Loco Lwów , a „| — 
słowy SĘ © e v 48 UB a/a = MARA: pszen. 40 proc. Loco Lwów. a » 4 cx 
Ta TRE : przen. . L) . . LJ (a «a a = 
OWIES: małopolski, ex aa K ET.: = OTREB: żytni AJ kota = 
OWIES małopołski cx 1 paz — MAKUCHY: !niane i kosopse | : A wie — 
KUKURUDZA: rumuńska E Bata eo ER a R 
ZA: rumu 8 ae AF = =- WORKI: jutewe wyr tra om, wi 
ZIEMNIAKI  jadalno r 47 im że ek s — = Częstochowianka 75 kz. za sztukę . ka = 4 
FASOLA: biala dŁa*.4, «|. <= — WORKI: używane, dobre. za sztuke . , „| ~= 
FASOLA: kolorowa “letera? | = _ KONICZYNA czerwona krajowa naturalna . = 
GROCH: h OREŻY TR „| = - SŁOMA prasowana . . goaa‘ s» „| = 
GROCH: Victoris at E a 3; a m — SIANO wołyńskie M) - e‘. «a = | 
GROCH: 3% Victoris (3. alef. P - = SIANO slodkie krajowe prasowanę © «a: — j 
BOBIK: Pia € . “eFt = - LEN (ziemie Iniane) w s” pb 
YXA ES c. | = - KASZA HRECZANNA , a s'e aa a. | — | 
MIESZANKA: akara w siamka .; „| = m KASZA JECZMIENNA . « ea a a .| = 
Ł wadi .. a <A _ oea VAPUSTA KWASZGNĄ . « a e a'a ` —- 
BRECŽKA: ` Myć e Re ... Ei = = | PECAK a o a s 2 6 8 unia „| = 
Sekretarjat Giełdy, Generalny 


g 
g 
a 
5 
4 
# 


OGŁOSZENIA. 


ROZMAITE OBVICTSZOZTYVIŁ. 


Cg. II! 638/23/1, Edykt. Struna powo 
"dawa liko Mywpa. syn Stefana, wniosła 
skargę przeciw stronie pozwanej nie- 
"wiadomemu z życia i miejsca pobytu 
Hryn.owi Mywpa o 14,500.0UU mkp. zp3. 
Audjencja do ustnej rozprawy została 
wyznaczona na 5 października 1923 g. 
9 rano w tym Sądzie biuro nr. 96. Po- 
nieważ micjsce pobytu strony pozwanej 
jest meznane, ustanawia się p. adwokata 
Jackowskiego w Samborze kuratorem, 
którą ją będzie zastępował na jej koszt 
i niebezpieczeństwo, dotąd, dopóki ona 
sama stę nie stawi i nie ustanowi pełno- 
unocreka. 7071 

Sąd okręgawy, Oddz. III, 
Samber, dnia 5 września 1923. 
„ C. 627/23, Edykt. Strona powodowa 
Jakób Lauter z Podwołoczysk, wniósł 
skargę pzreciw stronie pozwanej Kiery- 
le lkaczukowi o rezwiązanie umowy. 
Audjencję do rozprawy wyznaczono na 
12 października 1923 o g. 9 w tymże 
Sądzie. Ponieważ pozwany jest niezna- 
ny z miejsca pobytu, przeto celem strze 
żenia jego praw ustanawia się p. dra 
Daniela Senyka, adw. w Nowemsiołe 
kuratorem, na jego koszt i niebezpie- 
czeństwo dopóki się on sam nie zgłosi 
lub pełnomocnika nie zamianuje. 7057 
Sąd powiatowy. 
Nowesioło, dnia 16 sierpnia 1923, 


TZNIYNII FA ZAANŁEGOA, 


T. IV, 141/22/8. Wdrożenie postępo- 
wania celcni uznania za zmarłego. Jan 
bociasek z Niedźwiady powołany do 
służby wujskowej przy 17 pp. w Rze- 
szowie, został następnie wysłany na 
uoit rosyjski, gdzie po ostatniej wiado- 
mości danej o subiez koncem września 
1914 r. bez wieści zaginął, Gdy zatem 
przyjąć należy, że zachodzi ustawowe 
domniemanie Śmierch przeto wdraża się 
na prośbę Katarzyny Pociaskowej po- 
- epowanie celem uznania za zmarłego. 
Wydaje się przęio ogólne wezwanie, a- 
sy udzielona Sądowi lub kuratorowa Pa- 
us Drow |laueuszowi Luhbjienieckiemu 
adwckatowi w Tarnowie. którego usta- 
nawia się również obrońcą węzła mał- 
„źeńskiegi wiadomości o powyż wymie- 
nionyn. Jana Pociaska wzywa się, aby 
przed niżej wymierionyin Sądem sta- 
wił się lub w inny sposób uwiadomił 
o swem życiu, Sąd tutejszy na ponowną 


prośbę po dniu 1. maja 1924 r. roz- 
strzygnie o uznaidu za zmarłego. 
Sąd okręzawy, Oddział IV, 
Tarnów dnia 11 czerwca 1923. 7038-3 


T. 127/23/3. Wdrożenię postępowania 
celem uznania za. zmarłego. Wojciech 
Petela wniósł o uznanie syna Antoniego 
Peteta za zinarłego. Z zezuań wniaskco- 
dawcy zaprzysiężengo świadka Jana 
Bahra, Jana Rydzaka oraz poświad- 
czenia Zwierzchności gmiimej w Bieko- 
wicach 9/6 1923 wynika, że Antoni Pete- 
ła jako żołńerz armii austriackiej prze- 
bywał na froncie włoskim i w grudniu 
1915 roku wysłany został na patrol, gdzie 
został zabitym. Na podstawie ustawy 
z 16 lutego 1383 Nr. 20 Dz. pp. wdraża 
się postępowanie cclem ustalenia dowo- 
du śmierci Antoniczo Peteli. Wydaie się 
przeto ogólne wczwarnie. aby udzielono 
Sądowi lub kuratorowi p. Rudoliowi Jac 
kowskiemu adw. w Samborze wiadd- 
mości o opwyż wymienionym. Sąd tut. 
ima pónowią prośbę Bo dniu I kwietnia 
J924 rozstrzygnie o uznaku za mar- 


łego. 7073 
Sąd okręgowy, Oddz. V. 
Sambor. dnia 9 czerwca 1923. 

T. 91/23/5, Wdrożenie postępowania 

celem uznania za zmarłego.  Pantałym 


Nimecki wniósł o uznanie Konstantego | 
Nimeckiego za zmarłego. Z zeznań 
"wnioskodawcy przesłuchanego, świad- 


(ków Dmytra Sowiaka | Michała Frajta 
oraz poświadczenia Zwierzchności gmi- 
iny w Liszni 25 czerwc 1923 wynika, że 
|Konstanty Nirnecki zwstał w roku 1915 
zabrany przez wwjska rosyiskie jaka fur- 
man ì od tego czasu wszelki ślad za 
Inim zazinął, zachodzi domniemanie, że 
inle żyje. Na podstawie ustawy z 3163 


: [1918 Nro 128 Dz. p. p. wdraża się p} 


„GAZETA LWOWSKA” z dnia 25, września 1923. 


epowanie celem uznania za zmarłego 
uonstaniego Nimeckiego. Wydaje się 
przeto ogólne wezwanie, aby udzielono 
Sądowi lub kuratorowi p. dr. Marianowi 
"zanserowit adw. w Samborze wiadoma- 


wiowrią prośbę pa dniu 1. marca 1924 
rozetrzygnie o uznaniu za zmarłiega. 
Sąd okręgowy, Oddz. V. 
Saml:Gr. dnia 2 lipca 1923. 7072 
T. 185/23/3, Wdrożenie postępowania 
celem uznania za zinarłego, Maria 
Jurkiewicz wniosła o uznanie męża Szy 
mona Jurkiewicza za zmarłego i zawar- 
tego z nam dnia 14 lipca 1896 w koświe- 
le w Samborze małżeństwa za rozwią- 
zane. Z zeznań wuioskadawczym. prze- 
słuchanego świadka Antoniego Ziermuia- 
ka i poświadczenia Magistratu w Sam- 
barze z 28 Epca 1923 wymka, że Szy- 
mon Jurkiewicz został w roku 1914 za- 
brany przez armię austriacką jako wo- 
¿nica i przebywał w r. 1917 w Siedniua- 
grodzie, gdzie zachorował i oddany zí- 
stał do szpitala. Od tego czasu wszelki 
ślad za nim zaginął, zachodzi domuiema- 
nie, że nie żyje. Na podstawie ustawy z 
31/3 1918 Nr. 128 Dz. pp. wdraża się por 
stępowanie celem uznamia za zmarłego 
Szymona Jurkiewicza i zawartego mal- 
żeństw za rozwłązane. Wydaje się prze- 
to ogólne wezwanie, aby udzielono Sa- 
dowi lub kuratorowi p. dr. Marjanowi 
czanserowi adw. w Samborze, którego 
równocześnie inłanuje się obrońca wę- 
zła małżeńskiego wiadomości o powyż 
wymiemonym. Sąd tut. na ponowną 
prośbę po dniu 1 lutego 1924 ruzstrzy- 
gnie o uznaniu ża zmarłego i o rozwią- 
zaniu małżeństwa, 7062 
Sad okregowy, Oddz. V 
Sambor, dnia 2 sierpuia 1923. 


T. 128/23/3. Wdrożenie postępowa- 
nia celem uznania za zmarłego. Miko- 
laj Biliński Melesowicz wmósł o uzna- 
nie brata jego lgnocego Bilińskiego Me- 
lesowicza za zmarłego. Z zeznań za- 
przysiężonych wnioskodawców, popar- 
tych prświadcziwen: Zwierzchności gmin 
nej z dary Sambor, 28/5 1923 wynika. 
że Ignacy Biliński Melesowicz w czitsie 
wojny śwłałowej pełnił służbę wajsko- 
wą jako sanitarjusz armii austr. w Prze- 
myślu į że po upadku twierdzy w mar 
cu 1915 roku wywieziony jako jeniec 
austrjacki w głąb Rosii do Carycyna. 
taniże w kwietniu 1915 roku zachoro- 
wał t po operaci miał umrzeć w szpi- 
tatu. Od tego czasu niema o rm żadnej 
-wiadatności. Na podstawie ustawy 2 
31/6 1918 N. 21 Dzpp. wdraża się postę- 
powanie celem  uznanła za zmarlezą 
Ignacego Bilińskiego Melesowiczd. Wy- 
daje się przeto ogólne wezwani, aby 
udziteno Sądowi lub kuratorowi p. dr 
Marianowi Szanserowi, adw. w Sambce 
rze wiadomości o pawyż wyinienicnynm 
( Sad tut. ua ponowną prośbę po dnin I 
i stycznia 1924 rozstrzygnie o uznaniu z: 
zmarłego. 7074 

Sąd okręgowy, Oddz. Y. 

Sambor, dnia 1. czerwca 1923, 


T. 168/234, Wojciech Bułatek, wrc 
dzonńy 1886 w Bratkowicach powia 
Rzeszów, syn Szymona i Zańii, przy 
dzielony do austr. 17 pułku piechoty ob. 
krajowej, walczył na froncie rosyjskimi 
dostał się do niewołu rosyjskiej, w rok. 
1916 pracował przy okopach rosyjskie: 
na Litwie we wsi Krywica, w sierpni:. 
1916 zachorował, mial się zgłosić du 
Sszp:tala wciskowego w Wilijce, a stąc 
mial być wywieziony do szpitala de 
Moskwy, Wdrażając postępowanie cz 
lem uznania go za zmarłego, wzywa Six 
by zawiadomiono Sąd o zaginionym. 

Sąd okręgowy. 

Rzęszów, dnia 2 Serpnia 1923. 70m 

T. V. 220/23/3, Maciej Rzeszutek, u 
rodzony 1879 w Wólce  Sokałowskie: 
zowlat Kolbuszowa, syn Jakóba i Mg- 
| gdaleny, w czerwcu 1915 przydzielony 
| do austr. 40 pułku piechoty, brał udzią) 
| 


AB m Z Z A Z YZ AW OR AE O 


w wojnie na froncie rosyjskan, w b. 
twie pod Łucklem podczas odwrotu w 
lipcu 1916 zaginął. Wdrażaiąc postępo- 
wanie celem uznania go za zmarłego. 
wzywa się, aby uwiadomiono Sąd. 7062 
Sąd okręgowy. 

Rzeszów, dnia 24 sierpnia 1923. 

T, V. 4923/7, Michał Ryznar, urodzo- 
ny 1593 w Rozborzu. pawiat Przeworsk. 
syn Mariamiy, w sierrmin 1914 przydzie- 


E 


ci o powyż wymienionym. Sąd tut, ua , 


| 


Z E a r 


odnowić prenum erate 
na miesiacneżdzierni 


lony 


udział w wojnie na różnych 


W K 
czas 


w Jee 
oddny do szpitala wojskowego w „B 


uznania 3 zartegq mosiniąanogn, a jego 


r 


aanne Z Z A Z R EE, 
at Spyrzyw, w sezysuu 1914 przy- 
«o a padziału suniretów w Prze 
poderes «biężenia Przemyśla 
I ż Rosjan w marcu 1915 dostał się 
dh niewoli rosviskiej i odtad siad za 
. nim zaginął, Wdraża się postępowanię 
" celem uznania za zinarłego caginionego. 


a e y 


do 9 pułku artylerii górsh ui. wéi 
iore. 
oficu 1918 na froncie włoskm. u = 
e cofania się wojska austriacki 
-zatkiein listopada 1918 zachoróv 


S 


nek w rolu dnia 5 listopada 191 i j ; 
ys, w Wódraża się na prośbę Re- Wydaje się wezwanie aby udzielono 
a J a SĘ | Y = = M RZ PE RE mie- 
E gms Ryznerowej postępowanie celem | SAdowi wiadomości o powyź wyasa 
niony m, 3 


c. E 
af z ży, Wacka a. Sąd okręgowy. 
eństwa za rozwiązane. Wydaje s'e Reon kla 7 naa a, 


udzielono S4do- 


cgólne Weżwunie, apy $ W 
wi wiadomosci o powy? wymienionytm. | gz ZESZYT WORWO REA”: 
Sąd okręzowy. m ra z" 

Rzeszów, dnia 21 sierpnia 1923. 7063 UNIEWAŻNIAM zgubioną książeczkę 
wojskową na nazwisko Edwaria 


T. V. 21/22/6. Jurko vel i 
: dzyniak, urodzony 1880 w Gwożdziance 


Z 


nieckiego, oraz 


ch 


Jerzy Ra- Stankiewicza, wystawioną przez P K. 


U. stryj. 706 
EZ |_| pó! 


OGŁOSZENIE. | y p 
i) Michał Moskal, ur. 1697 r. w Jarosławiu, syn Antoniego i Zofii 
Burdów, osadnik wojskowy, zamieszkały w Szyłach, pow. Krzeunie- 


2) Mikołaj Tymoszyk, ur. 1894 r. w Sokalu, syn Jana i Anieli z Tro- 
inczuków. urzędnik państwowy, zamieszkały we VM łodzimierzu, 


wnieśli prośby o zezwolenie na zmianę nazwiska rodowego, a to; 


wiadomości z nadmienienieni, że w myśl art. 4. ustawy 


1) Michał Moskal na Moliński, 

2) Mikołaj Tymoszyk na Bużański. 

Urząd Wojewódzki Wołyński w Łucku podaje powyższe prośby da 
z dn. 24. paź- 


dziernika 1919 r. Dz. U. R. P. Nr. 88 p. 478 wolno przeciw ich u- 


wzgłędnieniu zgłosić do Ministerstwa Spraw Wewnętrznych 


zarzuty, 


które podać należy do Urzędu Wojewódzkiego w Łucku w przeciągu 
dni 90 od dnia ogłoszenia w „Monitorze Polskim“, które równocześnie 


zarządza Się, 


ą 1052 
Łuck, dnia 19, września 1923 r. 
Wojewoda: Słanisław Srokowski. 
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